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Chcąc przedstawić ogólne położenie po- 
lityczne w tej chwili, moglibyśmy w zna- 
cznej części posłużyć się adresem wygoto 
wanym przez komisyę Izby niższej Rady pań- 
stwa; bo cóż lepiej odmalować powinno to 
położenie jak adres parlamentu w monarchii, 
której interesa o wszystkie sprawy europejskie 
zahaczają się ? Którąkolwiek weźmiemy kwe- 
styę ogólnej polityki, w każdej z nich Au- 
strya ma mniej więcej bezpośredni udział 
czy to skutkiem swego położenia: geografi- 
cznego, czy skutkiem familijnych związków 
domu cesarskiego, czy jako jedno z państw 
rozbiórowych Polski, czy jako posiadaczka 
części Włoch, czy też jako pierwsze mo- 
carstwo niemieckie, przewodzące Rzeszy 
krajów niemieckich. Tradycya, traktaty, pa- 
kta familijne wiążą ją ściśle z dawnem 
prawem publicźnem; różnorodność narodo- 
wa ireligijna jej ludów, wymaga uwzglę- 
dnienia praw i wyłączności narodowych, 
oraz prerogatyw kościelnych. Niemasz w 
Europie państwa, coby tylu miało jak Au- 
strya sąsiadów ; niemasz państwa, coby tak 
rozliczne miało interesa.. W Niemczech, 
w Polsce, na Wschodzie, we Włoszech, a 
teraz jeszcze i za Atlantykiem Austrya ma 
| wielkie interesa polityczne , handlowe, ko- 

ścielne, dynastyczne. Czyż adres reprezen- 
tacyi jej pełnej, obok obrazu spraw do- 
mowych i wewnętrznych nie powinien być 
także najwyborniejszym obrazem całego po- 
łożenia politycznego Europy, gdzie Austrya 
tak ważnych i wielorakich dotyka pun- 
któw? ; 

Nie o adresie pisać zamierzamy ; chcieli- 
śmy go tylko użyć za tło do odmalowania 
ogólnych stosunków- europejskich. Pomija- 
my przeto wszystko to co się do spraw 
wewnętrznych odnosi, jakkolwiek i te spra- 
wy dostarczyćby mogły farb dla całego 
obrazu. Polityka niemiecka zajmuje naj- 
znaczniejszą część adresu w jego A 
spraw i ; o kwestyi włoskie 

W = E EO 
nie przebrzmiały głosy obrad parlamentu 
turyńskiego i jeszcze nie ratyfikowany tra- 
ktat francusko-włoski. Niemasz wzmianki 
także o kwestyi polskiej, którą Austrya po- 
stawiła w roku przeszłym w notach swo- 
ich i w przeszłorocznej mowie  tronowej. 
Wzmianka w adresie „o nieszczęśliwych wy- 

| padkach w Polsce* tak jak i wzmianka o 

| Wenecyi odnosi się tylko do wewnętrznych 
spraw konstytucyjnych, ale nie do polityki 
zagranicznej, jest galicyjską nie polską, we- 
necką nie włoską. 

Wprawdzie nie może być w adresie mo- 
wy o Wenacyi ze względu innego prócz 
wewnętrnego, bo nie masz dla Austryi kwe- 
styi weneckiej; ale ignorowanie kwestyi wło- 
skiej w ogóle wskazuje, że kwestya ta nie 
wyszła jeszcze poza zakres brzmienia kon- 
wencyi wrześniowej. Wszystko co leży poza 
tem brzmieniem , jest w ogólnej polityce eu- 
ropejskiej tajemniczem i zagadkowem, 
Psa prawdę, nie pierwszy raz dziś powie- 
dzieć możemy, że w Europie tylko polityka 
Prus jest jasną, i wskazanego trzyma się celu 
Może ona zmierzać różnemi drogami stó80- 
wnie do chwilowego - położenia, : do kombi- 
nacyj polityki ogólnej, do charakteru mini- 
strów pruskich, ale widzimy, że zawsze dą- 
ży w jedną stronę. Nie dziw, że o niej naj- 
więcej mówi adres i że nie tai obaw, ja- 
kiemi ona powinna przejmować Austryę. 

. Kwestya księstw nadelbiańskich, kwestya 
+ reorganizacyi Związku niemieckiego, kwe- 
stya związku celnego, a w ogóle kwestya 
niemiecka jest kwestyą specyalnie pruską, 

Jeżeli poprzedni minister austryacki spraw 

zagranicznych nie dostrzegł tego, to Rada 

państwa zaczyna to uznawać. Czy atoli 
znajdą się dzić środki i sposoby, aby spro- 
wadzić Prusy do roli drugiego mocarstwa 

w Rzeszy i aby pozbawić je korzyści z woj- 

ny, w której im Austrya nie tylko pomogła 


| 
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tórej im 
żołnierzem, ale i całym naciskiem polityki 
swej zagranicznej ? pk 

Jeżeli adres Rady paystwa wiedeńskiej 
milezy o innych kwestyąch europejskich, to 
nie dla tego, aby już nie było innych kwe- 
styj, któreby Austryą obchodzić: mogły, lecz 
że nie potrącają one tak bezpośrednio w 6- 
becnej chwili o interesa Austryj, jak kwe- 
n stya Księstw nadelbiańskich, lub, żę Izba 
byłcby w niemałym kłopocie, gdyby cheia- 
ła zejść z przyjętej przez parlamenta ruty- 
ny trzymania się kolei mów tronowych. An. 
gielski obyczaj parlamentarny nie daje Izbom 
inicyatywy w sprawach polityki zagrani- 
, cznej, ale i od tego obyczaju odstępowano 


jest pytaniem. 


|szło pomi 


niekiedy w Anglii, bo niczem on nie jest u- 
święcony, prócz zaufaniem w .rozum polity- 
czny ministrów, jakiejkolwiek oni są partyi. 
Owszem bladość mów tronowych i adresów 
w Anglii służy tam za dowód politycznej 
powagi i zaufania rżądu w siebie a. Izb 
w rządzie. Na stałym lądzie Europy przy- 
swojono sobie znaczną część zewnętrznych 
form parlamentarnych angielskich; idzie tyl- 
co o to, aby z formą przeniosła się oraz 
istota. Konstytucyonalizm w Europie zawsze 
dotąd jeszcze jest rośliną zamorską. W ogól- 
nem położeniu politycznem, i to jest sympto- 
matem, którego pominąć nie należy, 


KORESPONDENCYA CZASU. 


/roeław 25 listopada. 


t Jak prasa franenska w konwencyi francusko- 
włoskiej, tak prasa niemiecka w traktacie pokoju 
niemiecko- duńskiego i w jego bezpośrednich na- 
stępstwach ma niewyczerpany temat do politycznej 
dyskusyi. Jakim jest, w skutku pokojn tego, pra 
woy stosunek Księstw nadelbiańskich do Prus, do 
Austryi i do Związku niemieckiego, i co przede- 
wszyskiem stosunek ten wszystkim trzem stronom 
interesowanym przedsięwziąć nakazuje? to było 
pierwsze pytanie, które weszło na porządek dzien- 
ny rozważań gabinetowych i dyskusyj dzięnnikar: 
skiej — pytanie dotychczas nierozstrzygnięte, Ró- 
żnica opinii tak jest wielka, jak w pierwszym dnin 
po zawarciu pokoju, kiedy Prusy postawiły żąda- 
nie, aby wojska związkowe opuściły Księstwa, 
ponieważ po przejściu ich mocą traktatu pokojo- 
wego w posiadanie Prus i Austryi, objekt egze- 
kucyi bundestagowej zniknął. Jestto kwestya sporn 
najmniejszej wagi pomiędzy tylu inuemi, które 
związane są ze sprawą szlezwicko - holsztyńską i 
czekają również na załatwienie. Ale od rozstrzy- 
gnięcia tej porz kwestyi zależeć będzie, w ja- 
kim stosunku Księstwa postawione będ w przy- 
szłości do Związku niemieckiego, co właśnie dla 
Prus, które nad niemi rozciągnąć chcą przynaj- 
mniej pewien rodzaj protektoratu, najważniejszem 


Do tej chwili, jak to półurzędowe dzienniki 


pruskie i austryackie wyraźnie donoszą, nie przy- 
y „obn sbjaotami, niemieękiemi do 
eszcze - 


bustropne naprężenie musi ryż dość silne, SEO 
z Berlina miano przesłać do Wiednia oznajmienie, 
że Prusy w ostatecznym razie będą się widziały 
zmuszone działać na własną rękę. Różnica opinii 
pomiędzy Prusami i Austryą jest ta: że Prusy nie 
chcą zgoła, aby wojsko związkowe dłużej w Księ- 
stwach pozostało; Austrya zaś podziela wprawdzie 
zdanie Pros, że egzekucya się skończyłą, lecz 
mniema że należy wezwać Bundestag, aby wska 
zał inny tytuł prawa, któryby wojsku związkowe- 
mu dozwalał dłażej w Księstwach pozostać, dopó 
ki polityczne stosunki tychże nie będą ostatecznie 
uregulowane. Prusy odmawiają W ROP udziału 
w tych nowych postanowieniach Bundestagu, i 
domagają się niezwłocznego wykonania przepisów 
egzekucyjnych objętych istniejącem prawem związ- 
kowem. Jestto niezawodnie dość krytyczna sytną- 
cya. Jeżeli przyjdzie do porozumienia 8ię, nastąpi 
to zapewne mie bez nowych koncesyj ze strony 
Prus, albowiem Anstrya, czując się pewną, że 
w tym sporze miałaby kto wie czy nie wszystkie 
pomniejsze państwa niemieckie za 8obą, nie przej- 
dzie li dla samej zgody na stanowisko Prus. Tutaj 
zaś mniemają, że Austrya, w obecnem zewnętrz- 
nej i wewnętrzej swej polityki położenia, nie by- 
łaby w stanie stawić silnego oporu Prnsom, gdyb, 

się im podobało spór krótkim procesem skończyć, 
stawiając wojskom związkowym termia do nstąpie- 
nia z Księstw. Dowiemy sią zapewne niezadługo, 


jak się ta burza w szklance wody skończy. 
a szędzię, tak i tutaj zadziwia nie mało 
zystkich ludzi myślących surowość wniosków 


były na seryo stawiane, Pięciomiesięczne roz 
awy sądowe nie miałyżby byly wywrzeć najmniej- 
ego wpływu na przekonanie samego tylko pro- 
ratora królewskiego, złożone w akcie oskarże- 


lvena i Janeckiego najzaciętsi nawet stronnicy 
o aktu oskarżenia zachwiali się w zdaniu, twier- 
3c, że niemasz udowodnionej zbrodni stanu ? 
oże stosunki polityczne wpłynęły na nowo na 
stanowisko prokuratoryi, która w ciągu rozpraw 
owych łagodniej się jaż jakoś na całą sprawę 
patrywać zaczęła, jak to się okazuje z dawniej- 
szego i obecnego nmotywowania wniosków proku- 
rałoryi w sprawie księcia Romana Czartoryskiego. 
Jahecki słusznie i bardzo trafaie wytkuął tę ró- 
źnicę. Miejmy nadzieję, że ostatecznie sprawa nie 
skończy się tak surowo. 


Paryż 25 listopada, 
La Presse wyzyskiwałała parę niepewnych wy- 


razów ks. Persigny byłego ministra i członka rą- 


dy prywatuój do Emila. Girardina za rozszerze- 
niem wolności druku, ale Constitutionnel ogłosił, 
że Cesarz uaganił to przemówienie. Emil Girardin, 
ufny w poparcie pewnćj wysokićj i bogatój osoby, 
odegrywa tu rolę prawdziwie szęzególną. Nikt go 
nie poważa, a jednak Cesarz zaprosił go roku 
zeszłego do Compiègne (tój jesieni tego nie nczy- 
nił) i ks. Napoleon przyjmuje. go u siebie.: Stósan- 
ki dworu z jego. dziennikiem gą tem bardzićj 
niepojęte, że liczba abonentów zmniejszą się) 
obecnie nie przenosi podobno 15,000. Na domiar 
obłędu, nie mało słyszy się tu ludzi niby wyższych 


i to. 
jac 


którzy utrzymują, że Presse jest najlepszym dzien- 
nikiem francuskim. Nikt tój wyższości nie jest w 
stanie wytłómaczyć. Jest to tylko świadeetwem ma- 
teryalistycznego kierunku publiczności franeuskićj, 
dla którćj apoteoza siły i złota jest hołdem od- 
dawanym prawdziwym bożyszczom naszego wie- 
ku. Emil Girardin i Prondhon są kapłanami. Je- 
żeli Proudhon znajdzie kapitalistów i założy nowy 
dziennik: Q co się stara, oszołomi on znowu Pa- 
ryż i będzie czytany jak r. 1848. Gdzie go to 
poprowadzi? to inna kwestya, Rozumiem ze stro- 
ny konserwatystów francuskich baczność, ale jak 
wytłómaczyć propagandę powie i wolności w 
chwili, kiedy Bpa» wszystko. przed sobą drazgo- 
ce i kiedý stan jéj wewnętrzny wymaga dalszego 
rozparcia, Rosya da się we znaki pokojowemu 
Zachodowi i to nie długo, jeżeli nie użyje środ- 
ków stósownych. Wyznały to wczoraj Dóbaty. U- 
czucie wznoszące się ponad poziomego ducha par- 
tyj, uczucie patryotyczne, jest ta rzadkie: Można 
powiedzieć, że reprezentnjo je sam Cesarz ze szezu- 
płą liczbą osób. Osoby te, widząc płochość publi- 
czną i siłę kabały pokojowćj, mają się zniechęcać: 
a nawet i Walewski ma prosić o ambasadę do Flo- 
rencyi, gdzie go związki familijne ciągną. 

Cesarz uczynił inny krok, Zakazał dziennikom 
rządowym i półarzędowym zamieszczać anonsów 
na pożyczkę Mirósa robioną pod tytułem tak zwa- 
nego zew państw*. U obawie aby mę: zj 
nie wzięła tego za ozna ierania rządu, zu- 
chwały Mirès udał obrazę zawiadomił że co- 
fa podpisy z przyczyn przeszkód administracyj- 
nych, ale rzeczywiście korzystał z tego, aby się 
wysunąć od interesu który żle mu szedł, podpi- 
sów bowiem było mało. Dziś wieczorem mówią, 
że podpisy będzie dalćj przyjmować iże sądzi, iż 
zawiadomienie o „przeszkodach administracyjnych*, 
iuteres jego poprawią. Wątpię, aby to nastąpiło, 

Cesarz ma być w Compiègne milczącym i za- 
myślonym, Trzy lata ostatnie, zaszczytne w Me- 
ksyku, były dla niego okropne w Europie. Nale- 
ży złe eo prędzćj odrobić, Aleksander ligi, który 
przybył do Nicei w celu zaszkodzenia mu w o- 
pinii publicznój, może z czem innem wkrótce wy. 
stąpić. Sprowadzenie wojsk z Kaukazu musi po- 
ciągnąć za sobą naturalne następstwa. Francya 
stara się widocznie o zbliżenie Austryi do Włoch, 
Idzie to z trudnością, ale. zapewniają, że ks. Met 
ternich odebrał upoważnienie rozpoczęcia z p. Ni- 
grą negocyącyj o traktat handlowy. Aby jednak 
zbliżenie Austryi do Włoch pociągnęło za sobą 
pożądane następstwa dla Europy, należałoby, aby 
Anglia szła z Francyą. Jak dotąd nie ma się na 
to. Marning Post doniosł, że Anglis- się 1 j 

zapewnienie ponawia, ale Globe te 
czy i czyniąc to, daje przytyk Francyi, domaga. 

© się -od_ nićj dania | Sr Rosrojenio ü- 
glii było uważane żą krok nieprzychylny, a utrzy- 
manie uzbrojenia z przytykiem do Francji, uwa» 
żanem Jest jeszcze za gorsze. Gabinet Palmerstoń- 
ski lęka się dwóch rzeczy: zaboru granie reńskich 
przez Fraucyą i zerwania Lineolua z Anglią, coby 
pociągnęło za sobą napad na Kanadę. Nie wierzę 
w zabór Renu przez Francyą, ale łatwićj może 
przyjść do tego, aby Lineola zerwał co prędzćj 
zAugliąi ją zatrudnił. Przewidując napad na Kana- 
dę, rząd angielski konfederuje tę prowiacyą na 
zasadzie jedności monarszćj. Konfederacya pod je- 
dną koroną jest obłędaą, ale jest za nią ludność 
francuska w Kanadzie, dla tego, że widzi w nićj 
niejaką gwarancyę dla swój narodowości, O wy- 
stąpieniu Francyi i Anglii z medyacyą w Ame: 
ryce, o -cò błagają znów ajenci separatystowacy 
w notach złożonych lordowi Russell i p. Dronyn 
de Lhuys, nie mą co mówić. Anglia nie uczyni 
tego, a Francya nie wysunie się sama. 

„Wszyscy mówimy o klasycznej wolności w An- 
glii, ale nie należy zapominać, że tam najwięcej 
krzątają się szpiegi z całej Europy. Londyn po- 
dobny jest. do jakiego miasta wachodaiego, Każda 
ambasada trzyma tam swą policyą, i zdarza się, że 
niektórzy zagorzali spiskowi, wstępują czasem do... 
ambasad, pożywając tym sposobem obrok z dwóch 
żłobów, 

nL Oeuvre du. catholisme en Pologne" założony 
w Paryżu, znajduje wzięcie między katolikami an- 
g.elskiemi, Weeckly Register dobrze się o nim wy- 

a, 

„ Rząd francuzki zna znów wszystkie zachody a- 
jentów rosyjskich we Włoszech. Z żądzy narodo 
wej Włosi dają się omylać, nie pomnąc na różne 
rozczarowania, Można powiedzieć, że sprawa włc- 
aA i polska są obecnie zupełnie z sobą sprze- 

„Gotówka banku powiększyła się znowu o 24 
miliony, eskompta została zniżoną do 6 od sta, 
ale pomimo tego giełda się nie podaosi i interesa 
nie idą. Coś ołowianego ciąży na Paryżu. Jest to 
zwykłe następstwo pokoja we Fraucyi. Pierwszy 
czyn, jeżli się ukaże, podniesie z łatwością patryo 
tyzm i wielkość Francyi. Maożą się koalicye ro- 
boeze. Robotaicy domagają się nie podwyższenia 
płacy, ale zmniejszenia godzia pracy do 10. 

Wezoraj odbył się proces 13 adowkatów oskar 
żonych o towarzystwa tajemne. Wyrok jest jeszcze 
mie wiadomy. 


Kraków 28 listopada. Prezydynm krajowego 
wyższogo Sądu w Krakowie nadało dwie opróż 
nione posaoy oficyałów rozporządzalnemu oficya- 
łowi Aleksandrowi Krywaldowi i akcesiście Sądu 
krajowego krakowskiego Józefowi Januszowi. 


Wieden 27 list. Na posiedzeniu Izby poselskiej 
w-d. 25 tj.w piątek po dokonaniu wyborów do ko- 
misyi reformy podatkowej, przystąpiono do wybo- 
ra członków czterech innych komisyj, którym prze- 

azano dalsze propozycye: przedłożone przez mi- 
nisterstwo skarba, i ministerstwo handlu. . Wybory 
do, tych komisyj mających na celu zbadanie kwe- 
styj praktycznych a niezasadniczych nie mogły 
nastręczyć pola. dla walki stronnictw, jak -wybo 
poprzednie; szło tn jedynie o wybór ludzi facho- 


-T 


wych, którym znajomość rzeczy a nie barwa po- 
lityczna torowała drogę do wyboru. Z projektów 
owych, których zbadanie przekazano wybranym 0- 
beenie komisyom, jedynie projekt do ustawy o 
dziesięcioprocentowem obniżeniu podatku od trun- 
kow wypalanych ma znączenie dla naszego kraja; 
na członków tego wydziała wybrano Horody- 
skiego, Dietla, Eichuffa, Daubeka, Krziwanka, 
Proskowetza, Wrbnę, Tolha i Riese- Stallburga. 

Na następnem posiedzeniu odbytem dnia 26go 
w sobotę przypadały na porządek dzienny: 1) pier- 
wszy odczyt propozycyi rządowej dotyczącej wy- 
nagrodzenia mającego być wypłaconem towarzy- 
stwa żeglugi parowej austryackiego Lloyda za peł: 
nienie służby pocztowej „morskiej; 2) pierwszy od- 
czyt ustawy © opłacie w portach wybrzeży an 
stryackich beczkowego, tudzież należytości sani- 
tarnych i kwaranony; 3) pierwszy odczyt propozy- 
cyi rządowej, dotyczący zmiany $. 4, 6, 9 i H 
prawa z doia 7go grudnia 1858 r. o obronie wzo- 
rów i modeli wyrobów przemysłowych. Izba przy- 
chyla się do wiosku Herbsta, aby ostatnią propo- 
zycyę przekazać wydziałowi obradnjącemnu jaż nad 
projektem do ustawy o rozciągnięciu obrony wzo- 
rów na cudzoziemców, dwie zaś pierwsze propo 
zycye stojące na porządku dziennym przekazać 
wydziałom wybranym z kuryi. 

Na tem kończy się posiedzenie. Na następnem 
posiedzeniu tj. dnia 29go we wtorek, przychodzi 
pod rozprawy projekt -do adresu, rozdany na o0- 
statniem posiedzeniu Izby. Brzmienie owego pro- 
jektu w całej osnowie jest następującem: 

Najjaśniejszy Panie! 

Wzniosła przemowa, którą W. C. Mość raczyłeś 
najłaskawiej zwrócić do powołanej na nowo re- 
prezentacyi państwa, dotknęła uajważniejszych in- 
teresów państwa. 

Głębokie znaczenie słów wyrzeczo Z WySO- 
kości tronu wkłada obowiązek na Izbę poselską, 
aby w nezuciu wierno-poddańczem przedłożyła W. 
C. Mości z otwartością pełną uszanowania pojmo- 
wanie awoje wielkich kwestyj poruszających pań. 
stwem, 

Wspólne sprawy królestw i krajów Cesarstwa, 
do których traktowania odpowiedniego przypisom 
ustaw zasadniczych reprezentacya państwa powo- 
łaną została, najprzód jako Rada pełna, znajdą 
w Izbie poselskiej baczność odpowiednią wysokie- 
mu ich znaczeniu i czynaość pełną poświęcenia. 
Taż sama gorliwość i taż sama pilność w pełnie- 
niu obowiązków zwrócone zostaną również spra- 
wom ściślejszej Rady państwa, której działalność 
bezpośrednio nastąpić mającą W. C. Mość przyrze 
kłeś. Izba poczuwa się jednak do obowiązkn. wy] 


powiedzenia, iż regularna, doroeznie - 
ca działalność ściślejszej powracają; 
nzaszdonionem w 


Rady 


wam i królestw i kra- 


jóww niej reprezentowanych, iż w tem regularnem po- 


wrocie spoczywa rękojmia konstytacyjnych w owych 
królestwach i krajach stosunków, i że bez niej przy 
załatwieniu tak wielu ważnych i naglących zadań 
wspólnego ich prawodawstwa obejść się nie można. 

Izba poselska wyrazić musi żal głęboki, iż w 
wielkiej części państwa działalność konstytucyjna 
jeszcze wcale się nie rozpoczęła lub też zupełnie 
przerwaną została. Stanowcze kroki rządu do n- 
sunięcia tych stosunków, tak niekorzystnych dla 
interesów państwa i jego mieszkańców, podsyciły 
by na-nowo zaufanie, a przez Izbę. poselską przy- 
jgtemiby zostały z żywą radością. 

Oddejemy się nadziei, iż w niedalekiej przy- 
szłości obradować będzie w królestwie lombardzko- 
weneckim reprezentacya kraju będąca wpływem 
Qyborów; i uważamy za przedmiot pilnej pieczy 
da rządu WCMości, aby sejm Galicyi mógł jak 
dajrych podają nowo daiałałnoś SWOJA tab 
goniecznie potrzebną do tego królestwa.: - 

Wielkiej wagi dla całego państwa jest szczegól- 
niej przywrócenie stogónków konstytucyjnych w obu 
królestwach węgierskiem i chorwackiem. Jakoż 
w niem tylko widzi izba poselska drogę rozpo- 
starcia w jak najkrótszym czasie Yacinego po- 
jęcia istotnych potrzeb państwa i wszystkich jego 
ludów i uchylenia tradności, które stoją jeszcze 
oporem błogiemu współdziałaniu wszystkich sił dla 
interesów państwa i jego cząstek. 

Zaczem bezzwłoczne powołanie sejmów obu 
królestw po zamknięciu niniejszej kadencyi w spra- 
wach pełnej Rady państwa uważamy za niezbędne. 
Tym krokiem uprzedzi się uzasadnione i słuszne 
w owych krajach żądanie, a zarazem czynem 
stwierdzi szczere dążenie rządu WCMości, aby 
owoce konstytucyjnego życia w Austryi wszędzie 
do rychłej dojrzałości doprowadzić. 

Mamy ufaość, iż prawna reprezentacya owych 
krajów nie nchyli się od przekonania, iż wspólne 
traktowanie wspolnych interesów państwa jest w 
interesie wszystkich, i tymże interesom mieodwołal- 
nie jest nakazanuem. Izba poselska ze swej strony 
nie będzie się ociągać z przyczynieniem, o ile to 
jest jej w mocy, aby przy niezmiennem zachowa- 
nin zasady kardynalnej, wypowiedzianej w kon- 
stytucyi państwa, krajom owym dane zostały dro- 
gą konstytucyjną należne rękojmie ich antonomii 
we wszystkich sprawach, które zastrzeżone są. dla 
ich sejmów krajowych. A gdy miłość ojczyzny i 
jasue poznanie interesów państwa i jego mieszkań 
ców podejmą wspólną pracą, wówczas powiedzie 
się dzieło, do którego według sił. przyczyniać się 
uwążamy ze święty każdego obowiązek. 

Ze serdecznem współudziałem Śledziły ludy Au- 
stryi jak wszelkie wydarzenia, które dotyczą 
dostojnego i ukochanego domu WCMości, tak rów- 
nież owych wypadków, które powołały znakomitego 
księcia z cesarskiego domu, aby w odległych czę- 
ściach świata założył podwaliny nowego tronu : 
oby pomoc z Niebios doprowadziła do końca 
uwieńczonego powodzeniem jego zącne chęci i 
trady pełne poświęcenia. 

WCMość obwieściłeś z wysokości tronu wysoką 
wartość dla Austryi powszechnego pokoju; izba 
poselska nwsża również pokój zapewniony i za- 
wierający w sobie rękojmie trwałości za niezbędny 
warunek pomyślności państwa. Przywrócić i utrwa- 
lić taki pokój dla Ausrtyi uważa izba za nieod- 


uznałeś jako przedmiot najgłębszego poruszenia 
całych Niemiec ,i za które synowie Austryi krew 
swą przelewali: jeszcze wyczekują Księstwa osta- 
tecznego uporządkowania swych stosunków, a izba 
poselska sądzi z ufnością, iż najusilniejszem dą- 
żeniem będzie rządu cesarskiego, aby ukoronować 
rozpoczęte dzieło, i we wspólnem działanin ze związ- 
kiem niemieckim dopomódz Księstwom do prze- 
prowadzenia swego prawa w sprawie następstwa 
i w samodzielnem uporządkowanin swych spraw. 

Izba poselska uznaje najzupełniej wysoką war- 
tość przymierza pruskiego dla powodzenia w woj- 
nie eo dopiero zakończonej; nie może atoli pomi- 
nąć sposobności wypowiedzenia najgłębszego prze- 
konania swego o równie wysokiej wartości, którą 
ma dla Austryi troskliwe pielęgnowanie stosunków 
związkowych do innych państw związku niemiec- 
kiego. Zaczem radośnie wita wszelkie nsiłowa- 
nia rządu WCMości dążące do wystąpienia prze- 
ciw kuowaniom separacyjnym, przeciwnym ducho- 
wi związku i do zawi ia przez reformę kon- 
stytucyi związkowej ściślej jeszcze węzłów, które 
wszystkie kraje Niemiec w jedną wielką i potę- 
żną całość spajają. Że”) 

Nieszczęsne wypadki w Królestwie Polskiem , 
które pociagły za sobą zaprowądzenie Środków 
wyjątkowych w jednym z krajów państwa, przej- 
mują nas głębokim smutkiem. Izba oczekuje od. 
rządu WCMości należnego od tegoż w myśl kon-, 
stytucyi wyjaśnienia powodów, które uczyniły nie- | 
zbędnem zaprowadzenie i częściowe trwapie owych í 
środków wyjątkowych, jak. niemniej skutków, 
które tą drogą osiągniętemi zostały; nie może 
atoli zataić najżywszego pragnienia, aby jeścli do- | 
tychczas była konieczność owych środków, w jak, 
uajkrótszym czasie ustąpić ona mogła. 

WCMość raczyłeś domagać się szczególaej ba- 
czności Rady państwa dla finansów państwa. 
I w istocie położenie finansowe państwa jest bar- 
dzo grożźnem, 

Wydatki przewyższają ustawicznie dochody , 
brzemię podatków obciążające obywateli państwa 
z trudnością zniesie jakiekolwiek podwyższenie, 
majątek państwa jest znacznie zmiejszonym, nie- 
ustanne użytkowanie z kredytu publicznego, nawet 
w czasie pokoju, musi doprowadzić do ciężkich 
R a wreszcie może i do nieszczęsnego prze- 


W samem tylko dążeniu do oszczędności dla 
utorowacia równowagi w budżecie, izba pósełska 
nie może się dopatrzeć dostatecznej dłą dztekiej - 
przyszłości gwarancyi trwałego uporządkowania 
budżetu, uważa raczej zupełny powrót do ścisłego 
uregulowania wydatków państwa w miarę zwy- 
czajnych dochodów — z wyjątkiem wypadków nad- 
zwyczajnych — za bezzwłocznie konieczny i jedy- 
nie skuteczny środek, aby przywrócić ową równo- 
wagę i wzmocnić finansowe zasoby państwa, któ- 
rych potrzebuje aby utrzymać swąpotęgę i zape- 
wnić swą pomyślność wewnętrzną. 

Mianowicie zdaje się nieuoiknionem, w myśl 
intencyj wypowiedzianych już wcześniej przez 
JCMość, aby zmiejszyć wydatki ua wojsko i flotę, 
a może to nastąpić bez niebezpieczeństwa dla pań- 
atwa, przy skutecznym, tylko interesami ludów 
Austryi powodowanym zarządzie spraw zagrani- 


|jcznych. Zmienione urządzenia w publicznem ży- 


ciu gmin i krajów dozwalają również i to w bar- 
dzo obfitej już mierze uproszczenia adminietracyi 
państwa. i 


Izba poselska uważając wzg owyższe za 


l 
| stanowcze“ przy ustanowieniu SNaków podda 


zarazem starannemu ocenieniu projekta do ustaw 
o uregulowaniu bezpośredniego opodatkowania w 
interesie sprawiedliwego i równego rozkładu cię- 
żaru podatkowego. Izba sądzi, iź ostateczną de- 
cyzyę co do możliwości i właściwości ustanowie- 
nia budżetu państwa na rok 1866 w bezpośredniem 
następstwie po ustanowieniu budżetu na rok 1865 
zastrzedz sobie mnai aż do chwili rzeczywistego 
przedłożenia owego budżetu. 

Obrachunek z r. 1862 podda izba zbadaniu w 
myśl konstytucyi; atoli zbadanie takowe może o- 
siągaąć prawdziwe swe znaczenie przez ustawę o 
odpowiedzialności ministrów, z polecenia JCMości 
od dawna już przyrzeczoną; izba poselska uważa 
za swój obowiązek wypowiedzieć jasno i bez o- 
gródki, iż ustawą ta stanowi dla Austryi jedną 
z najbardziej naglących uzupełnień instytucyj kon- 
stytacyjnych. 

Ciężkie doświadczenia, przez które przechodzi 
przemysł w Cesarstwie, są większej części 
skutkami wypadków, które zażegnać nie było po- 
dobna, niemniej atoli przyczynia się do tego chwiej- 
mość waluty, podrożenie kapitału dla wszystkich 
gałęzi gospodarstwa narodowego, Sprawione po- 
trzebą kredytu publicznego , dalej niepewność, 
w jakiej znajduje się od MIARE już czasu, 
mianowicie mając na baczenia bliski koniec u- 
kładu z r. 1853, kwestya handlowo polityczne- 
go stanowiska Austryi do innych państw nie- 
mieckich. 3 , 

Izba poselska musi zatem ubolewać, iż rząd 
JCMości ciągle nie jest jeszcze w możności przed- 
łożemia rezultatu rókowań w tej sprawie. Tuszy- 
my jednak, iż wielkie niekaráyáeh które w na- 
stępstwie bezskuteczności dotyc czasowych roko- 
wań na pola handlowo-politycznym dla interesów 
austryackich wynikły i nadal im zagrażają, dadzą 
się zmniejszyć z pomocą zamierzonej zmiany pra- 
wodawstwa celnego. Siloiejsze baczenie i popie- 
ranie interesów ekonomieżnych nastąpi atoli do- 
piero przez skupienie ich w jednolity zarząd któ- 
rego brakuje dotychczas w organizmie państwa. 

Ważność kolei żelaznych, jako środków komu- 
nikacyjaych skłoniła izbę poselską już w czasię 
ostatniej kadencyij do wypowiedzenia konieczności 


T 


| Bzernych stosunków za granicą; nie zajmował Bię 
| większemi interesami bankierskiemi, i widocznie 
nie miał żadnego za granicą kredytu, gdyż w nie |do rządzącego senatu. Manifestem w dniu 19go 


| lom w dniu 17 listopada: 


l 
| 


(den o drugim, zaczęli poznawać, że zbłądzili, po 
 wierzając ze zbytniem zaufaniem mienie swoje Ja- 
 kubowskiemu, na którego rzetelność i dobry stan 
\interesów liczyli. 
| zaprotestowany 


nowej ustawy o koncesyonowaniu kolei żelaznych, | Królestwie Polskiem i operacye „wekslowe miej- 
któraby pociągnęła za sobą nie tylko ożywienie |scowe, skierowane ku pozyskaniu gotowizny za 
ducha przedsiębiorczego, lecz również zapewniła |opłatą po większej części. wysokich procentów. 
reprezentacyi państwa przynależoy jej wpływ przy | Interes żelaza także jedynie w celu pozyskania 
i gotowizny prowadził. O ile wnosić można z do- 
j tychczasowego przyjrzenia się interesom upadłego 
rzyć pełną uszanowania prośbę, aby W. C. Mość |Jakubowskiego, stał on oddawna tylko cudzym 
raczył zalecić rządowi wniesienie takowej propo- |kredytem i posiadaniem kaucyi od kolektorów lo- 
teryi klasycznej. Nieunikniony upadek prżyśpie- 
Projekta do ustaw o rozszerzeniu sieci kolei|szyły o ile się zdaje okoliczności ostatnich lat. 
Po skończeniu się kontrakta o administracyę lote- 
ryi klasycznej, zmuszony był pooddawać kancye 
kolektorskie; osobom, które wygrały dobra na lo- 
cye, podda Izba poselska najszczegółowszym o0-|teryi Szymanowskiej, musiał wypłacić %/⁄% szacun- 
ku, niezmiernie, bo przeszło w trójnasób wygóro- 
Pomnąc na propozycye dla ściślejszej Rady | wanego, gdyż jeden tylko wygrywający przyjął 
Oryszew w naturze, lecz i to pociągnęło zuaczne 
my się już teraz nadziei, iż traktowania rozpoczę.|dla Jakubowskiego ciężary, bo musiał oczyścić 
te ze Stolieą Stą ułatwią prawne uregulowanie | hypotekę. Wszystkie przedsiębiorstwa Jakubow- 
skiego oparte były na kaucyach, które wystawiał 
cych stosunków, które dotkniętemi są aktem z d.|częścią na dobrach i udziałach w cukrowniach, 
częścią kupował sobie takie kaucye na hypote- 
kach osób trzecich, którym procent umówiony pła- 
N. Panie! Łaska cesarska i życzliwość, o któ-|cił za dostarczenie kancyi. Bilans ułożony na pod- 
rej W. C. Mość raczyłeś zapewnić reprezentacyę |stawie książek i rejestrów, wykazuje masę bierną 
państwa podnosi w nas wszystkich uczucie wier-|na ra. 1,656,834 kop. 45%,, z czego na wierzytel- 
mości bypoteczne i uprzywilejowane przypada rsr. 
a jako w miłości dla wspólnej ojczyzny wypo-|770,850 kop. 96. Z trudnością pojąćby się dało, 
wiedzieliśmy z pełnem uszanowaniem a bez ogró-|iżby na tak ograniczonym pod względem handlo- 
dek przekonania które nami powodają, tak bez| wym i finansowym placu, jak Warszawa, jeden 
zuużenia i sumiennie poświęcimy się dziełu, dla|człowiek mógł być dłażaym około 1,700,000 rsr., 
którego W.C.Mość za żądałeś rady i pomocy re-|sumę stosunkowo bardzo znaczną względem zamo- 
prezentacyi państwa. Oby Boga błogosławiąca | żuości kraju, i to po większej części mieszkańcom 
prawica spoczęłą na owem dziele, aby się powio-| Warszawy, i żeby to nie zwróciło bacznej uwagi 
dło szczęśliwie dla czci i wielkości państwa, dla| handlujących i publiczności. Zagadka ta tłómaczy 
sławy jego Cesarza, dla pomyślności jego mie. |się tem, że Jakubowski nie szafował bardzo wła- 
szkąńców. Bóg niechaj zachowuje, Bóg niechaj o-|snemi wekslami, dawał własne sola weksle pra- 
wie wyłącznie osobom średnego stanu zamożności, 

prawie niehandlującym, takim, którzy oszczędzo- 
ny lab odziedziczony grosz składali dla pozyska- 
] uia procentu, upatrując w lokacyi takiej tę jeszcze 
która stać się może nowym punktem nieporozu-|korzyść, że w krótszych terminach i wedle mnie- 
mienia między Austryą a Prusami, M. fr. Presse| mania, z większą gwarancyą, bo pod rygorem 
€ przymusu, mogli dysponować swojemi kapitałami, 
D. 16go b. m. polecił p. Bismark osobnym okól- | Zdaje się niewątpliwem, że kredyt swój w šwie- 
uikiem praskim władzom konsularnym, aby wzięły |cie handlowym utrzymywał Jakubowski tem: 1) 
„Ksi ró-|że puszczał w obieg weksle na znaczne sumy na 
wnie z okrętami pruskiemi. Rząd austryacki byłby |jego zlecenie, lab solidarnie z nim wystawione 
niezawodnie gotów to samo zrobić, gdyby się nie|przez osoby, które znane były z odpowiedzialno. 
) ści; weksle tego rodzaju wynoszą sumę około rs. 
cznie dalej. Prusy pozwoliłyby tej znacznej mary- | 300,000; tym sposobem masę własnych weksli prze- 
narce handlowej Księstw, liczącej blisko 500 stat- | ciważył masą weksli na rzecz jako wystawionych 


zakładaniu nowych kolei. . 

Nie możemy więc jak tylko ponownie powtó- 
zycyi na zebranej Radzie państwa. 
żelaznych, dalej do poparcia interesów ekonomi 
cznych w ogóle, jak niemniej i inne do kompe- 
tencyi pełnej Rady państwa przynależne propozy- 
bradom. 


państwa przyrzeczono przez W. C. Mość, oddaje- 


owych w zakres prawodawstwa państwa sięgają- 


18go sierpnia 1865 r. między W. C. Mością a Je- 
go Świątobliwością zawartym. 


ności dla paszego ukochanego domu panującego; 


chraia, Bóg niechaj błogosławi W. C. Mość! 
Pratobevera, przewodniczący. 
Dr Giskra, sprawozdawca. 
— O sprawie szlezwicko- holsztyńskiej bandery, 


odbiera następującą wiadomość : 
handlową marynarkę Księstw pod swą opiekę 
było okazało, że pruskie postanowienie sięga zna- 


ków, używać pruskiej lub austryackiej bandery |lub solidarnych; 2) że przebył najcięższe kryzy. 


podług upodobania, a względnie mogłyby to jej|sowe lata jak 1857 r. bez zachwiania się; 3) że 
nawet nakazać, zwłaszcza, że duńskiej bandery |va każde zażądanie, nawet przed terminem, oka- 
nie mogą już wywieszać statki szlezwicko-bolsztyń- |zywał gotowość płacenia; 4) że stał na czele in- 
skie, a własnej ich jeszcze nie uznano. Jednak na | teresów mianych za nader korzystne, jak przed- 
to nie może się zgodzić gabinet austryacki, gdyż |siębiorstwa różnego rodzaju loteryj. Te okoliczno. 
według zwyczajów marynarskich i podług ustaw |Ści tłómaczą zagadkę tak długiego utrzymania się 
prawa morskiego prawie wszystkich państw uwa: | Jakubowskiego i wciągnięcie tak znacznej liczby 


żają to za wybieg i fałszerstwo, jeżeli bandera i|ofiar, złudzonych pozorną zasobnością i przysło- 


papiery okrętowe ze sobą się nie zgadzają; nadto|wiowem szczęściem w interesach Jakubowskięgo. 
zwykle także żądają, ażeby kapitań albo połowa| Nie można się wahać w uważaniu bankructwa 
a przynajmniej część załogi okrętowej należała do | Jakubowskiego za podstępne, albowiem: a) Jaku- 

bowski nie utrzymywał ksiąg tak, iżby odpowia- 


tego narodu, którego banderę nosi okręt. y 
Jeżeliby zaś statki otrzymały stósowne do swej |dały przepisom kodeksu handlowego, i przedsta 


bandery papiery okrętowe, to tem stałyby się po- |wiały prawdziwe jego położenie, każdy z intere- 
diag prawa narodów statkami tego państwa, któ-|sów jego jest zaciemniony, zagmatwany, tak, iż 
z ksiąg, jakie pozostały, nie łatwo jasne i pewne 
statkami pruskiemi albo anstryackiemi. Byłby to bar- | pojęcie nabyć o nim; b) Jakubowski pozostawił 
początek aneksyi. Według | kasę pustą, gdy podług księgi handlowej kasowej, 
N. fr. Presse upatruje gabinet austryacki naj.|jaka jest, porównanej z księgą prima nota, po- 
prostszy sposób zaradzenia tej a łaj w tem, że- | winno było w dnia 12 października r. b. znajdo- 

wać się około rs, 42,000. Co najmniej przeto tę 


rego noszą banderę, a zatem w naszym razie, 


dzo łatwy sposób i 


by okręty szlezwicko-holsztyńskie miały własną 
banderę, tak że do wpuszczenia ich do obcych|sumę usunął, a w niej mieszczą się pewno i de- 


portów wystarczyłby tylko okólnik do państw nad-| pozyta; c) W przeddzień wydalenia się, uczynił 
morskich. Ale w tem tkwiłby zaród do nowych |odstąpienie udziałów w cukrowniach Hermanow- 


zawikłań; gdyż taki okólnik musiałyby wydawać | skiej i Łyszkowickiej, poczyniwszy przyznania należ 
nie tylko Austrya i Prusy, lecz także i Związek |ności zmyślone lub zapewne darowizny obejmują- 
niemiecki, ponieważ chodzi tu o Holsztyn należą- |cę, bo nie wsparte księgami. 

cy do tegoż Związku, na co znów nie zechcą się 
ł 24go b. m. list następującej treści: 


Kroólestwo Polskie. 


PALE Handlowa warszawska następujące po- 
aje szczegóły o Salwianie Jabubowskim ze sprawo 
zdania kuratorów upadłości złożonego wierzycie- 

Salwian Jakubowski wyjechał w dnia 13 paź ość tej wiadomości,“ 
dziernika za legalnym paszportem za granicę. Już 


umyślnej ucieczce; ta wszakże chwilowo ucichła, |r 
gdy interesowani znależli 
w kantorze zajętych zwykłemi zatradnieniami, 
przypadające na dzień ten wypłaty były nskutecz- 
Dione. W dniu dopiero następnym pogłoska ta 
nabrała więcej pewności, gdy dowiedziano się o 
nastąpionym akcie notaryalnym, 


pomimo wszelkich usiłowań wmieszania się obcej 
dyplomacyj. Załatwi on samodzielnie sprawę pol. 


ckiej, (które powszechnie uważane 


" 


rzyciele, powiększej części niewiedzący dotąd je- 


i rę zdań pan jego przywiązywać musi tem 
większą wagę, ponieważ stanowią one odpowie- 


został pierwszy weksel, i skutkiem |skiej jak i z rosyjskiej strony koniecznej potrze- 
tego Trybunał Handlowy wyrzekł upadłość od dnia | b W aijdnńności, szy K m 
13go października r. b., jako daty wydalenia się 
jego. Mianowani kuratorowie niezwłocznie przystą- | ty 
pili do dopełnienia opięczętowania, tak w kanto-|s 
rze i mieszkaniu upadłego, jak i w dobrach przez |ni 
niego posiadanych : Miedniewice, Białynin, Seroki, czyzny, przeważnie zaś większą część polskisgo 
Lisice i Truskow. Jakubowski nie prowadził ksiąg | wychodźtwa znajdującego się w Paryżu, o ile bez 
handlowych prawem wymaganych. Ostatni inwen: | z rudnienia, utrzymania lub też uprawnienia bawi 
tarz sporządzony był w roku 1850 i ten, nie pod. |w Paryż, aby wydalił z Paryża. 
pisany, wykazywał przewyżkę masy czynnej nad $ 
bierną około 290,000 rs. Jakubowski nie miał ob- Ros y a. 

Inwalid Rosyjski zamieszcza następujący ukaz 


ks. Gorczakow z życzeniem, aby rząd francu- 
nakłaniał osoby w dołączonym spisie wymie- 
ne (polskich fot izy do powrotu do oj. 


licznych, jakie miał z domami zagranicznemi 810- | lutego 1861 r. wydanym i postanowieniami w tym- 
sunkach, zawsze musiał dostarczać naprzód depo- | że dniu przez nas utwierdzonemi, uwolniliśmy wło. 
zyta lub fanduszu na pokrycieciągnionych weksli. | ścian prywatnych w Rosyi z poddaństwa i nada- 

łównemi operacyami jego były: Admivistracya | liśmy im prawą stanu woloych obywateli wiej- 
loteryi klasycznej, loterya zwana Szymanowską, | skich, określiwszy szczegółowo stosunki ich z włą. 
dotycząca dóbr ziemskich Szymanów, Dryszew, 
Miedniewice, Seroki, "przez loteryę rozegranych |zarządu komunalnego. Zważywszy zatem, że pod. 
współka przedsiębierstwa cukrowni Hermanow-|daństwo pozostaje tylko w zakaukazkim kraju i 


$ skiej i Łyszkowickiej, sprzedaż komisowa kart w uznawszy potrzebę stopniowego działania dla u- 


orespondent warszawski do Bresl, Ztg napi- 


1 ? — Wanderer dowiaduje się o istnieniu noty ro- 
nazajatrz rozeszła się w Warszawie wieść o jego |syjskiej, przesłanej w najnowszym czasie do dwo- 
€ francuskiego, w której ks. Gorczaków mówi o 
wszystkich pracujących rozwiązaniu sprawy polskiej. Na rozwiązanie tej 
ijsprawy rząd rosyjski zwracał całą swą uwagę 


ą, ale pomimo to nie zaniechał on nigdy przyj- 
A | zbywającym u-| powania życzliwych rad. Ks. Gorczakow dziękuje 
działy w cnkrowniach Hermanowskie Ji Łyszkowie-|w imieniu swojego monarchy za rady, któremi się 
ej, (któ! 1 były za najpe- |ciągle zajmował Cesarz Napoleon zupełaie oce- 
' wniejszy jego majątek). Wtedy dopiero liczni wie- 
ia swojego monarchy co do dalszej wymiany 


da r interesa Cara, i kładzie przycisk na życze- 
zdań ze względu na sprawy polskie. Do tych 


W dnia 17 października r. b. | dgi czynnik w uznanej dawno już tak z francu- 


o różnych wywodach występuje w końcu no- 


CZAS z Wtorku 29 Listopada 1864. 


na zgromadzeniach swoich jednomyślnie oświad 
czyła gotowość do uwolnienia włościan z poddań 


stwa. Następnie projekta o nowem urządzenia 
włościan będących w stanie poddaństwa i o sto- 
sunkach tychże do właścicieli ziemskich w guber- 
nii Tyfiskiej były szczegółowo rozpoznane na 
miejscu w oddzielaym komitecie, do narad któ- 
rego powołani byli obywatele ziemscy z każdego 
Sporządzone w ten sposób projekta do 
praw w niniejszem przedmiocie, rozpatrzone były 
poprzednio przez J, Ces. Wysokość Namiestnika 
Kaukazn i ostatecznie ocenione na połączonem 


powiatu. 


posiedzeniu komitetu kaukazkiego i głównego ko- 


miteta ustanowionego dla urządzenia stanu wiej- 
skiego. Zatwierdziwszy obecnie sporządzone i roz- 
poznane w ten sposób: 1) dodatkowe do postano- 
wienia z d. 19 lutego 1861 r. przepisy o włościa- 
nach uwolnionych z poddaństwa w gabernii Ty- 
fliskiej, 2) miejscowe prawo o urządzeniu wło- 
ścian, osiedlonych na gruntach włościańskich w 
tejże gubernii, i 3) przepisy urządzające gromady 
wiejskie, zarząd ich publiczny i powinności skar- 
bowe i gminne w pomienionej gubernii, — prze- 
syłamy je rządzącemu senatowi, polecając mu za- 
rządzenie ogłoszenia i wykonania wszystkich tych 


postanowień. 
Aleksander. 
Nieea 13 października 1864 r. 


— Zdanie rady państwa, na oryginale którego 
własną Jego Ces. Mości ręką napisano: Ma być 
podług tego, lecz z tem, żeby Ballodowi przeciąg 
ograniczyć do lat siedmiu. 
N'eea 16 (28) pażdziernika '1864 r. Rada państwa 
w departamencie spraw cywilnych i duchownych, 
po roztrząśnięciu decyzyj rządzącego senatu 5-go 
departamentu, co do byłych studentów uniwersy- 
tetów : st.-petersburgskiego Piotra Balloda (lat 24) 
i Piotra Tkaczewa (lat 20) i moskiewskiego, Leo- 
nida Olszewskiego (lat 23), kandydata st.peters- 
burgskiego uniwersytetu Dymitra Pisarewa (lat 23), 
obywatela poczesnego, byłego wolnego słuchacza 
tegóż uniwersytetu Eugeniusza Pieczatkina (lat 24) 
i sekreterza gubernijalnego Mikołają Żukowskiego, 
uznał ich na zasadzie własnego zeznania, dowo- 
dów i innych okoliczności sprawy, winnymi: 
1) Balloda, przyjęcia udziała w spisku przeciw 
rządowi, urządzenia tajnej drukarni dla druko- 
wania odezw podżegawczych przeciw rządowi, i na- 
koniec drukowania i rozpowszechniania takich o- 
dezw za pomocą podrzucań; 2) Pisarewa, ułoże- 


czasu robót ciężkich 


nia artykuła podżegawczego, napełnionego zn 


chwałemi i obrażliwemi wyrażeniami tak przeciw 


rządowi, jak i. przeciw świętej osobie N. Pana 
3) Olszewskiego, ułożenia odezwy podżegawczej 


4) Pieczatkina i 5) Tkączewa, zachowywania u 
siebie podżegawczych utworów ; i 6) Żukowskiego, 
nieposłuszeństwa względera rządu, zależącego na 
niepowróceniu z zagranicy, pomimo uczynionego 
wezwania. W skutku tego rada państwa, zgodnie 
z wnioskiem rządzącego senatu i na zasadzie przy- 
toczonych w tym wniosku artykułów prawa, wy 
nurzyła zdanie, aby 1) byłego studenta st.-peters- 
burskiego uniwersytetu, Piotra Balloda, po pozba- 
wieniu wszystkich praw stanu, zesłać do ciężkich 
robót w kopalniach na lat 15, a potem na zawsze 
osiedlić na Syberyi; 2) kandydata st.-petersbarg- 
skiego uniwersytetu Dymitrego Pisarewa, pozba- 
wiwszy niektórych według art. 53 kod. kar. praw 
i przywilejów, zamknąć w twierdzy na lat dwa i 
miesięcy ośm, co zaś do zamachu rozpowszechnia- 
nia ułożonej przez niegoż podżegawczej odezwy 
pozostawić w silnem podejrzeniu; 3°) byłego stu- 
denta moskiewskiego uniwersytetu Leovida O!- 
szewskiego zamknąć w twierdzy na rok jeden a 
potem odesłać do miejsea urodzenia z oddaniem 
tam pod dozór policyjny na jeden rok; 4%) pocze- 
snego obywatela Eugenijnsza Pieczatkina wytrzy- 
mać pod aresztem przez trzy miesiące, a potem 
oddać pod dozór policyjny na trzy lata; 5°) by- 
-|łego studenta st.-petersburskiego uniwersytetu Pio- 


tra Tkaczewa zamknąć w twierdzy na trzy mie 
siące i 6°) sekretarza gubernialnego Mikołaja Za 


kowskiego, pozbawiwszy wszystkich praw stanu, 
uważać jako na zawsze wygnanego z granie 


państwa. 


Prusy. 


rowadzimy dzisiaj dalej przerwaną mowę o 
brońcy profesora Dra Gneista : 


Druga epoka zaczyna się z dniem 22 stycznia 
r.|1863, mianowicie z udziałem nieuregalowanym 
w |polsko-rosyjskiem powstaniu, trwającem mniej 
więcej dwa miesiące. Położenie rzeczy zmieniło 
się zupełnie. Nie szło o to, czyli rozważna czy 
nierozważna, czy skuteczaa czy bez nadziej, roz- 
pocćząć powstanie, lecz powstanie było faktem do- 
konanym, i to w okolicznościach napełniających 
każdego Polaka sympatyą dla swych rodaków. 
Oddżiały zmuszone rosyjską konskrypcyą do opo- 
ru rozpaczliwego były po większej części bez 
broni, a każdemu wiadomy był los czekający tych 
ludzi, jeżeli wpadli w ręce wojska i władz roByj. 
skich. Większa część Polaków wpływ posiadają- 


cych dotąd wszelkie powstanie uważała za nie- 
rozważne i bez nadziei, ale teraz miano przed so- 


bą fakt dokonany. Zapatrywano się na sprawy 
jak wedle natury ludzkiej w Polsce się wyrobiły, 


i jak Kosińsei je przedstawia : 


„Z czasem ciężar stał się nieznośny. Nierozwa- 
żni goś zaczynają, rozsądniejsi muszą ustąpić, a 
nawet ci, którzy wprost przeciwnego Bą zdąnia. 
Większa część nas ma krewnych bliskieh lub dal- 
szyęh w Królestwie, każdy więc osobiście w tem 


bierze udział, co tam się dzieje." 


Kiedy tak się stało w Królestwie, przystąpiło 
zupełoie nowe pytanie, czy rodakom, z którymi 
się obchodzono jak z szezwaną zwierzyną, należy 
czynnie pomódz, czy też zostawić ich losowi. Głos 
rozsądku musiał powiadać rozważuiejszym, Że u- 
dział w tej walce jest bez nadziei i zgubny, — 
głos litości i poczucia narodowego z takąż samą 


pewnością odzywał się przeciwnie. W takiej kolli 


zyi poczucie obowiązku ma rozstrzygać. Ależ ìo- 
bowiązki poddanego pruskiego nie sprzeciwiały 
się udziałowi, żadne prawo praskie, żaden obo- 
wiązek wierności i posłuszeństwa dla króla nie 
był naruszony powstaniem przeciw obcema mo- 
narsze, Każdy prawa świadomy mógł to tylko po“ 
twiezdzić, a każdy nieprawnik wiedział, że pruscy 
ki A ; : : oficerowie i poddani w armii Don Carlosa i Don 
ścicielami ziemskimi, powianości ich i urządzenie | M 


Miguela, w armii papiezkiej i w niejednej sprawie 
innej słnżyli, która i 
się prawowitszą i świętszą, jak ta walka przeciw 
carowi. 


| 


| 


wolnienia i tam włościan z poddaństwa, poleci- 
liśmy jednocześnie zwierzchności zakaukazkiej 
przystąpić do właściwych w tej mierze zastóso- 
wań. Do wykonania tych poleceń naszych przy- 
stąpiono było naprzód w guberoii Tyfliskiej. Na 
przełożenie o tem, szlachta pomienionej gabernii 


. 
2 


olakowi nie mogła wydawać 


reszcie uczucie, że węzeł 


n 
n 
n 
n 
n 
n 


cy.“ 


ma. Także inne narody, 


wieństwo : 


ę na niebezpieczeństwo prz 


gkim już się zebrał oddział 


osyan był rozbity, zanim 8 


ość równy. Słabo uzbrojeni 
adzeni, bywali rychło rozb 
niewolę lub wypierani za 
akany był powodem, że 


ska postanowiła samodzielni 
żyć ręki. 
|Trzecia epoka, poczynając 


. 
, 


d 


Hr. Działyński wprawdzie 


od dotychczasowych stowa 


ce 


Jeg 


Księstwa. Ale chociaż mógł 
ru 


drugiej siedem, z dodatkami 


Można też'i z niektórych zap 


że taki a taki był początek 
‘dó 
teth sformowanego, ani wy 
konstytuowania, ani posiedze 
ła, to właśnie tylko firma 


rzyść powstania, i stówownie 


sti sownem, 
\Pagilares dalej wykazuje, 


polsku mówiącym powiecie 


powstania pieniądze, broń i 


0 z różnem powodzeniem. 
[Wprawdzie rezultaty w 


4 


pisal do komitetu: 
\ „Niechaj komitet rozstrzy 


Ci, którzy dotąd wszelkiej akeyi byli; Kęięstwo już dosyć uczyniło, 


KŻ 


zńaniu, udzielali tej pomocy. k 
|W myśli podobnej kazywało też pewnie ducho- 


ło dawały zachęty, że Kosiński j 


przeciwni, teraz zgadzali się na zdania: 

„Obowiązkiem każdego Polaka jest czynem o- 
azać udział dla braci walczących z przemocą." 
nuktem zjednoczenia“, powiada Kosiński, „było 


pokrewieństwa naro- 


owego zobowięznje każdego Polaka, majątek i 
rew nieść w ofierze nawet rozpacznemu przed- 
ęwzięcin braci polskich z tamtej strony gra- 


|„Było z pewnością naturalnem*, powiada Nie- 
golewski, „żeśmy dali pomoc tę ludzką, która 
prawom pruskim się nie sprzeciwiała, np. trans- 
pfrtująo broń, ażeby nie szli do boja z gołemi rę- 
k 


nawet Niemcy w Po- 
[1 


ie, to ich Moskal zgniecie i zje.* 
Akt oskarżenia przeciw X. Samarzewskiema.) 
|Kiedy więc w lutym powstanie w Królestwie się 
sderzyło, nasamprzód kilku najśmielszych zaczęło 
zechodzić przez granicę. Wkrótce też przecho- 
zić zaczęły pojedyncze oddziały. Każdy polski 
łaściciel dóbr przyjmował takich ludzi i żywił 
h. Niejeden przemawiał do ludzi i dawał im 
ieniądze, niejeden przynajmniej zwracał ich uwa- 


i is nikt braciom naszym w pomoc nie przyj. 


edsięwzięcia. Nikt nie 


śmiał przy tem odmówić zupełnie asystencyi czyn- 
ej lub biernej, nawet najoględniejszy lękał się, 
y mu rodacy nie zarzucali braku miłości ojczy- 
ny. Dnia 28 lutego od Gniezna w boru ruchociń- 


kilkuset ludzi, którzy 


4 Garczyhńskim w nocy przeszli granicę; przecież 
jnż nazajutrz oddział złączony z Mielęckim przez 


pór o dowództwo po- 


stały się rozstrzygnął. W czasie między 2 a 22 
śp utworzono oddział z około 150 ludzi i jak 
twierdzą z Lutomskim szczęśliwie przez granicę 
przeprowadzono. Dnia 29 marca znowu podobny 

dział. Tymczasem los tych ochotników bywał 


, zorganizowani i pro- 
ici, kupami zabierani 
granicę. Ten stan 0- 
krótki czas niektórzy 


e szlachty zawiązali stosunki z Krakowem i że 

tej strony zamierzano się poddać komitetowi 
rakowskiemu. Z Poznania nataralnie przyłączano 
się do stronnictwa przeciwnego dyktaturze Miero- 
gławskiego i stawiającego ze strony arystokraty- 
cżnej dyktaturę Langiewicza. Lecz ponieważ te 
przedsięwzięcia się nie udawały, szlachta poznań- 


e i porządnie przyło- 


a się z naczelnym kie- 


runkiem br. Działyńskiego w miesiącu marcu, 0- 
bęjmuje mniej więcej dwa miesiące lepiej upo 
rządkowanego kierunku oddziałów. Ciągłe niepo- 
wodzenie kup nieregularnych wywołało życzenie 
hicrana wspólnego i mającego się kierować je- 
ją wolą z prowincyi. Podstawą tego przedsię- 
wzięcia była szlachta polska W. Księstwa, pod 
ględem towarzyskim ściśle złączona, daszą jego 
wnie wysoce uzdolniony hr. Rogier Raczyński. 
y przecież zjednoczyć wielorako rozcehodzące 
się opinie, zdawało się potrzebnem, aby uznany 
ównym z magnatów polskich, szwagier księcia 
Czartoryskiego, hr. Działyński, stanął na czele. 


dopiero dnia 25go li- 


stopada r. 1863 powrócił z podróży do Palestyny 
i Egiptu. Milczący, w sobie zamknięty, dotąd głó- 
nią zajęty uczonemi pracami, był on dość daleki 


rzyszeń szlachty po 


znąńskiej, może dla tego tem sposobniejszy, by 
jako środek uznany wyrównywać istniejące różni- 

zawiści. Działyński nie wahał się poświęcić 
imicia i udziała sprawie polskiej w tem położeniu. 

imię, zaraz do dyspozycyi oddana suma 
50,000 tal., dały mu stanowisko uznanego naczel- 
nika pomiędzy wszystkiemi znakomitościami W. 


rościć prawo do kie. 


u, oczywiście dla uniknienia pozoru samowoli 
i absolutności, radził się koła mężów i sam pra- 
gnat formy komitetu spólaej wszystkim politycznym 
stowarzyszeniom. Pagilares zabrany u niego przez 
policyą daje mniej więcej obraz kierunku impro- 
wizowanego i trudnego przedsięwzięcia. Na pier- 
wszej stronie są zapisaue cztery nazwiska, na 


, które zdają się na. 


pomykać podział pracy pomiędzy tych członków. 
Przecież wedle opinii biegłych właśnie te zapiski 
Bą nieprawdziwe, to jest nie są pisane ręką hr. 
Działyńskiego; tak samo nie można było wykryć 
rzekomego komitetu. Nawet niepodobna wykryć 
czy owe 7 osób kiedykolwiek na jednem miejscu 
były razem i z sobą rokowały, czy o cośkolwiek 
z sobą się umówiły. Zatem rzecz z tym komitetem 
ma |się tak samo jak z rzekomym komitetem czer- 
wonych, który miał go poprzedzić. Ale zdaje się 
prawdopodobnem, że. Działyński w kwestyach wa- 
Żniejszych radził się tego lub owego z owych o- 
sób| i że obrano firmę komitetu z powszechnem 
przyzwoleniem, by wyrazić, że osoby znaczniejsze 
rowincyi wszystkich odcieni, pozbywszy Bię 
wszplkich różnie opinii, zgodziły się, by oddziały 
pomioenicze z prowineyi wprawić w ład i porządek. 


isków wyciągać wnio- 


żenie ani nie twierdziło, ani dowieść nie mogło, 


komitetu i to z powo- 


naturalnych, ponieważ nigdy nie było komi- 


boru komitetu, ani u- 
nia komitetowego. By- 
, pod którą szlachta 


prowincyi wyrażała jedność działania na ko- 


do tego też wybrano 


pieczątkę, ponieważ podpisywanie imieane rozpo- 
rządzeń z każdej strony pewnie widziało się nio- 


że miano zamiar u 


porządkować za pomocą ajentów po powiatach 

liaraą pomoc i potrzebę broni. Takich ajentów 
uazywano komisarzami wojennymi; wedle potrze- 
y przedsięwzięcia jest też mowa o lustratorach, 
omisarzach granicznych i cywilnych. Z powoda o- 
twartego usposobienia Polaków istnienie związku 

ło jawną tajemnicą prowineyi, a w każdym po 


nazywano go komite- 


tem, od którego przyjmowano wskazówki, które- 
g0! słuchano lub nie słachano. Celem wyrażonym 
w korespondencyi i czynach było: sprowadzać dla 


ladzi w większej i U- 


popiądkowatej mierze, co też rzeczywiście się star 


: marca tak 
prase 26 marca 
gnie pytanie, czy W. 
aby zadokumentować 


swój udział w powstaniu narodowem, albo czy też 


nadal ekspedycye mają być wysyłane w imieniu 


prowineyi.* 

Tymczasem postanowiono prowadzić dalej two- 
rzenie trzech kolumn, które pod kierunkiem Ta- 
czanowskiego i oficerów francuskich miały się for- 
mować jako kolamny regularne. Oddział pod Ta- 
czanowskim też dnia 15 kwietnia podsunął się 
ua granicę i uzbroił, ale pod borem sławoszew- 
skim Prusacy go otoczyli, przyczem oddział roz- 
sypał się i porzucił broń. Nieszezęśliwszą była 
formacya pod oficerami francuskiemi. Dnia 24go 
kwietnia Wolniewicz przeprowadził jeden oddział 
za pomocą przemytników. W sposób podobny u- 
dało się kilka transportów broni i inne przeprawy 
oddziałów. Dnia 28 kwietnia kolumna Juncka sta- 
ła gotowa do boju z Rosyanami, ale jaż dnia 29 
na nią uderzono i rozproszono ją. Tak samo dnia 
8go maja połączono kolumny Faucheux i Tacza- 
nowskiego. Rezultaty przedsięwzięcia kierowanego 
przez Działyńskiego zwichniono. Tymczasem już 


28 kwietnia przy rewizyi mieszkania Działyńskie- 


go papiery odnoszące się do przedsięwzięcia do- 
stały się w ręce policyi pruskiej. Uwięzienie i u- 
cieczka bliższy udział biorących, przejście hrab. 
Działyńskiego do kolumn powstańczych w Króle- 
stwie i wnet po tem wyjazd jego do Paryża, po- 
łożyły koniec temu grupowaniu i kierunkowi przed- 
sięwzięcia. 

Czwarta epoka zaczyna się z tak zwanym ko- 
mitetem wielkopolskim mniej więcej od r. 1863. 
Proklamacyę z pieczęcią tego wielkopolskiego ko- 
miteta z dnia 30 maja 1863 znaleziono w kilku 


egzemplarzach u obżałowanego Mittelstidta. Też | 


inne odkrycia naprowadzają na wniosek, że Środ- 


ki wspólne dawniojszego rodzaju wychodziły zwła- | 


szcza od szlachty prowincyi, działającej pod firmą 
wspólną, ale przecież tąki komitet rzeczywiście 
się nie ukonstytuował. Nie wykryto ani protokó- 
łów, ani posiedzeń, a nawęt ani nazwisk tego ko- 


mitetu, właśnie dla tego, iż z nim było zupełnie | 


tak samo, jak z tak zwanym komitetem Działyń- 
skiego. i i 

Tymczasem rezultaty tych związków były w 0- 
góle tylko nader mało znaczne, ponieważ teraz 
czujność władz pruskich się wzmogła. W połowie 
sierpnia przygotowano dwa oddziały w powiecie 
pleszewskim i gnieźnieńskim z dnia 12 na l3ty 
sierpnia, przecież pod Skorzęcinem pochwytano i 
rozproszono ich. Trzeci oddział podobno od Ostro- 
wa szczęśliwie dostał się przez granicę. We wrze- 
śniu i październiku projektowanym oddziałom w 
dobrach Chłapowskiego przeszkodżono. Także 
transporta broni z tej strony już się nie udawały. 

„Piąty peryod wreszcie można datować mniej 
więcej od dnia 1 grudnia 1863. Pod nową firmą 
wydziała wykonawczego znaleziono proklamacyę 
z dnia 1 grudnia 1863, napomykającą, że pod no- 
wym kierunkiem miano dalej próbować przepro- 
wadzania. i 

Jako punktu poboeznego dotykam tu działania 
w prowincyi pruskiej, która dotąd wprawdzie szła 
równolegle z temi ruchami, ale mniejsze posiadała 
środki a mianowicie w przeprowadzaniu ludzi bar- 
dzo mało miała powodzenia. Po wybuchu powsta- 
nia w Warszawie w lutym 1863 krząta się tu De- 
moutowicz, który wedle znalezionego pisma z dnia 
5 lutego „mianuje radę mającą u iċ  przygo- 
towania do przechodzenia“, i pod którego kierun- 


mować. Oddziałom mającym przejść w czasie od 
5 do 9 lutego przeszkodzono aresztowaniem emi- 
saryuszów i zabraniem broni, Dnia 5go kwietnia 
udał się sukurs z Piątkowa, który przecież Ro- 
syanie dnia 22 kwietnia rozbili. Dnia 21 do 22ge 
kwietnia sformował się nowy oddział z przeszło 
100 ludzi z borkn Jozafatskiego, który przecież 
już nazajutrz rozbito, a tym oddziałem kończy się 
z grubszego pomoce z tej strony. 

Nieco skuteczniejszym.. zdaje się był transport 
broni na Królewiec w lecie r. 1863 zamówiony 
z Warszawy. 

Jasna rzecz, że 0% tych taktów historycznych 
leży w drugiej epoce, kiedy polska ludność a 
zwłaszcza szlachta praskich prowincyj zapytać się 
musiała, jak zachować się trzeba względem po- 
wstania warszawskiego. Dotąd były dwa, trzy za- 
sadnicze kierunki dla działania politycznego w emi- 
gracyj, znowu inne w Królestwie Kongresowem, 
inne w Poznańskiem. Jeżeli te kierunki w lutym 
r. 1868 biorą udział w jednem przedsięwzięciu, 
jest to zjednoczenie się dla akeyi, nie zaś w stron- 
nietwo akcyi. Jest to zjednoczenie rozmaitych 0- 
pinij w nowo postawionem pytaniu, ale nie jest 
zlanie się całej ludności w jeden czerwony komi- 
tet lab stronnictwo czerwone. Takie pojmowanie 
przecież faktycznie jest nieprawdziwem, psycholo- 
gieznie, moralnie i prawnie jeszcze nieprawdzi- 
wszem. Takie pomięsząnia powstają tylko przez 
zbytnie czytanie gazet, przez 


tem się pomiarkuje. 

Zrobię to na chwilę w stosunkach blisko nag 
dotyczących. Czego nasi niemieccy rodacy W Szlez. 
wiku i Holsztynie pod uciskiem duńskim doznali, 


wprawdzie porównać się nie da z rosyjskim uci. - 


skiem w Polsce, ale na chwilę przypuszczam: żę 
rząd duński po dłuższym ucisku wpadł na myśl 
szaloną, aby. rzekomy zapalay materyał rewoly- 
cyjny, młodzież niemiecką, w. OS brance wy- 
łapać, oblee w mundur duńskich żołnierzy į wy. 
słać do odległej kolonii, którąby można porównać 
z Kankazem. Po krzyku oburzenia następuje po. 
wstanie. Rządy niemieckie nie mogą dać pomocy 
(a były przecież w tem położeniu w r, 1849). 
Mimo zakazu rządowego tWorZĄ się przecież zbroj- 


ne oddziały z prowineyJ POSTanicznych, Konser-/ 


1 
| 
i 


watywna szlachta krajowa, ewentlowy, Rantzauy, 
wiążą się ze szlachtą s4siednią, ale też z liberal- 
nemi żywiołami stronnictw. Niemiec, 
stronnietw komaty e oyjaych 1 demokratycznych, 
emigracya, nawet A a er 1 Struve łączą się na pola 
walki, wiela Z Przyznąnym zamiarem walczenią 
za niemiecką jedność i wolność, 

Cóżby wię powiedział świat enropejski o po- 
stępowan ii BąCOWem, :w którem oskarżenie tak 
argamen ze Stronnictwa dotąd więcej umiarko- 
wane ZrZućliy maskę, konserwatyści, liberały, de- 
mokraci ko -ZJ8Cy się zjednoczyli w jedno stron- 
Hra ascyi pod wodzą czerwonych, za którymi 
z wj 5 tylko jeden inni zdążali. Rewolucyjny zwią- 
zex tworzy teraz jednę całość, której inteneya ztąd 
Ska, czego Hecker i Strave dawniej żądali. 

orespondencye z lat 1848 i 1849, cała przydana 
proga emigracyjna nie pozwalają wątpić o inten- 
di ogólnej zbudowania jeduotliwej rzeczypospoli- 
ej niemieckiej. Jakby brzmiała polityczna uchwa- 
ła oskarżenia wedle tych wywodów stronniczych, 
tego umyślnie tu nie wykażę. 


kiem nawet pułk strzelców płockich. miał się sfor- ` 


owierzebowne tak 
zwane ocenianie polityczne takich rzeczy. Zwykle! 
trzeba dopiero przewrócić narodową i polityczną 
stronę kwestyi, zanim polityczny zagorzalec ną 


Komitety | 


N 
wódy ku temu tworzą wedle naszego pojmowania 
4 grona, które wszystkie dają ten sam rezultat, 
tojjest stanowcze Nie! Te czyności nigdy ini- 
gdzie nie miały napaści na Prusy za cel przed o- 
czyma. 

1. Najwięcej bezpośredni dowód interwencyi wy- 
nika z postępowania samychże obżałowanych. Jest 
to, dowodzenie najpewniejsze, i często ono jedynie 
rozstrzyga, gdzie idzie o współdziałanie niefore- 
mge nieoznaczonej liczby osób w cela głównym. 
Nigdzie w eałem postępowaniu obżałowanych io- 
sób przez nich zjedaoczonych lub prowadzonych 
nie objawia się żaden plan przeciwko jakie- 
mukolwiek oznaczonemu punktowi territoryum pru- 
skiego państwa i nigdzie zamiar opanowania na- 
przykład pruskiej fortecy, nigdzie zamiar uderzenia 
na oddział pruskiej siły zbrojnej a nawet na jaki 
pruski odosobniony patrol lub posterunek, nigdzie 
idh pokonania, nigdzie zamiar przeciwko rządowemu 
bhdynkowi, kasie rządowej lub rządowemu zakłado- 

i; nigdzie zamiąr wstrzymania w regularnym biegu 
lýb hamowania władzy państwa wojskowej, skarbo- 

ej, policyjnej; nigdzie czynność którąby choć naj- 


Rażąca pomyłka w całem tem pojmowanin na 
tem polega, że stronnictwa przedtem rozumujące 
i projektujące biorą za stronnictwa później dzia- 
łające. Każda nowa gruntowna zmiana głównego 
pytania tworzy przecież właśnie nowe stronnictwa, 
niebędące identycznemi z dawnemi, ale owszem 

, powstającemi z ich pomięszania, zjednoczenia i 
rozłączenia przez nową sytuacyę. Wszelka bisto- 
rya stronnictw- w państwie, wszelki ruch państwo- 
wy, wszelka historya europejska polega na tej 
prostej prawdzie, na której tylko wtedy się nie 
poznajemy, kiedy zamiast ludzi rzeczywistych i 
czyny ich iledzić, gonimy zawsze tylko za ten- 
"dencyami. Ostatuiem przecież miejscem , na któ- 
rem coś palobnego dziać się winno, ostatniem ta- 
kiem miejgem powinny być z pewnością szranki 
sądowe. 

Fakta zinotowane tu króciutko stały się głó- 
wnym przedmiotem rozpraw szczegółowych i przy- 

 jęcia dowcddów w sprawie 129 obżałowanych, a 
ię yes ræpraw koniecznie musiałaby się wy- 
azać. 


> z = 7 joiejsza wyobraźnia mogła interpretować jako taki 
przedmioowa istota czynu oskarżenia o zdradę |zamach na jakikolwiek punkt państwa pruskiego. 
stanu Jakże można pomyśleć, że wiele set a nawet wiele 


tysięcy osób miało postanowić gwałtowny akt prze- 
ciw Prusom, a to postanowienie nie miałoby się 
objawić ani w najmniejszym symptomie czynności 
przeciw Prusom? Cały prąd woli tych ludzi jest 
prądem z Prus do Rosyi. Obrona jaż w początku 
prosiła sąda, aby nam wszystkich świadków in- 
stygatoryi przedstawił, aby świadków masami i 
nśjdokładniej słuchał, jak w ciemnej nocy po za 
plecami wojsk pruskich lob władz pruskich ludzi 
i traosporta broni przez granicę przemycano. Jak 
a chytrość i przebiegłość zmierza tylko ku 


gdyby hakowa rzeczywiście istniała. Wprawdzie 
nąsamprzół mogłaby powstać watpliwość, czy tu 
w ogóle nożna mówić o jednem przedsięwzięciu. 
Czy nie każda wyprawa i transport broni przez 
granicę, kżda z tem związek mająca pomoc i 
zmowa przedstawia się jako istota czynu osobne- 
go oskarżenia. Uchwała oskarżenia w takim razie 
„musiałaby brzmieć zupełnie odmiennie. Ale rze- 
czywiście spólne działanie ta obżałowanych przed- 
Btawia gię jako spólna akcya, jako jedno przedsię: 
(wzięcie, jeżeli się po prostu trzymamy tego, co 
,jest faktycznem: miała miejsce kooperacya z po- 
wstaniem wybuchłem w Królestwie Polskiem dnia 
/22 styczńia po części przez udział osobisty w 
jwalce, po części przez zbieranie i zbrojenie wojsk, 
jdostawę łroni i składki pieniężne. Jest to spólny 
kraj twonący w całości przedsięwzięcie, o- które- 
go karygrdności wedle praw rosyjskich, przed są 
dami rosyjskiemi, na ziemi rosyjskiej, nikt nie- 
a „BITOW NEGO 
Ale Ta skan oka ar zupełnie jest obce pra- 
wom pruikim o zdradzie stanu, które jak wszy- 
stkie prawa o zbrodniach stanu w znaczeniu ści- 
` šlejszem przeznaczone są tylko na obronę pru- 
skiego majestatu państwa, — których opaczne tłó- 
maczenie na korzyść mocarstwa obcego, choćby 
ściśle zaprzyjaźnionego, sprzeciwiałoby się prawu, 
honorowi i samodzielności Prus. Każde państwo 
zrzękłoby się swej samodzielności i powagi, gdy- 
by gram swoje o zdradzie stanu chciało rozsze- 
rzyć na inne państwo, gdyby najświętszą sankcyą 
swego całego stanu prawnego, leżącą w prawie 
| o zdradzie stanu, na jakikolwiek chciało rozcią- 
| gnąć związek, niebędący własnem państwem. 
| Wprawdzie ścisły związek dwojga państw może 
spowodować władzę państwa gwoli własnemu inte- 
resowi pod karę podciągnąć gwałtowne napady 
(ma państwo przyjazne, jak się to stało w $. 78 
naszego kodeksu karnego. Ale kodeks nasz ogra- 
niczył ściśle tę istotę czynu. Pod karę podciągnio 
no tylko : 
1) nieprzyjazne napaści na państwa niemieckie. 
2) nieprzyjazne napaści na państwa inne, w któ- 
rych wedle traktatów publikowanych lub praw 
wzajemność zagwarantowano. 

- RoBya nie należy do tych państw, Ale w tych 
przypadkach gdzie wzajemność kary zagwara:to- 
wano, przecież napaść na państwo przyjązne jest 
przekroczeniem od zdrady stanu zgoła różnem 
stanowiskiem, nazwą, charakterem i karą, które 
prawodawca wyrażnie mianuje czynem nieprzy- 
jaznym przeciw państwom przyjaznym, które od- 
różnią od zdrady stanu, a nawet wyrażnie przeciw- 

| stawia zdradzie stanu. ($ 78 zr 
Cała walka rewolucyjna w Królestwie Polskiem 
| jest więc wypadkiem zupełnie obcym prawa pru- 
skiemu karnemu i pruskim sądom karnym. Nie 
jest ona ani zdradą stanu ani czyunością nieprzy- 
| | jazną względem państw przyjaznych , ale tylko 
czynnością obojętną dla pruskich praw i pruskich 
| sądów. Jeżeli zatem przedsięwzięcie główne, około 
którego akt oskarżenia się obraca, jest wypadkiem 
obcym, są więc obce też naturalnie i przygotowa- 
nia i środki do niego wybrane, o ile z innych 
punktów widzenia nie są karygodne. 

„ „Jeżeli w W. Księstwie Poznańskiem w formie 
prawu przeciwnej zorganizowano w tym celu taj- 
ne żwiązki, wtedy uczęstników spotyka kara w 
myśl $ 98 kodeka karnego. 

Jeżeli bez upoważnienia w kraju tworzono kupy 
zbrojne, podpada to karze w myśl $ 97 kodeku 
karnego. 


temu, by mogących się użyć do napaści na Prazy 
ludzi, broni i środków nie zbierać w Poznańskiem, 
ale co najprędzej wydałać z torytoryum praskiego. 
Przypomnę tylko *parę wypadków co do zacho- 
wania się wielkich oddziałów zbrojnych : jak dnia 
15 kwietnia przy wyprawie sławoszewskiej wielki 
oddział ludzi zbrojnych ucieka za ukazaniem się 
wojska pruskiego i porzuca broń, jak przy zajściu 
w nocy z d. 30 kwietnia na 1 maja zaraz po pier- 
a strzałąch pruskiego patrolu zbrojny od- 
dział składa |broń i rzuca się na ziemię; — ja 
wnet potem silny zbrojny oddział pozwala się za- 
brąć w niewolą 8 piechorom i 2 buzarom; — jak 
dnia 16 sierpnia 300 ludzi natychmiast idzie w 
rożsypkę ponieważ widzą, że granica obsadzona ; 
tchórzostwo jest ostatnim rysem charakteru, którzy 
nięprzyjaciele zarzucają Polakowi. Nawet oskarżenie 
nié śmie twierdzić, że którykolwiek z obżalowa- 
nych lub dowódzeów dał rozkaz do oporu lab sam 
henna tylko o Błociszewskim twierdzą, jakoby 
sam się przyznał, że był pomiędzy osobami, do 
których strzelało wojsko pruskie. Zaiste wielce 
wabi poea Z pewnością nię jest to $posób, 


w jaki się podejmuje lub przygotowuje napaść na 
państwo puskie. Rozsądek nieuprzedzony już z to: 
go jednego pnnktu zapatrywania widziałby jasno, 
Ebaby nawet nie było innych dowodów przeci- 
woych. Już w tym jednym punkcie stanowisko 
okglowanych odwraca się do. publicznego insty- 
gatóra. Stare słowo „ipso facto te convineo* tutaj 
do owaricnia da się zastosować. 


ài (Dalszy ciąg nastąpi). 
CERIO TEE E EA WA E A E OSRORÓŚ 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


Kraków 26 listopada. Fmpor. bar. Paumgartten 
glibernator cywilny i wojenny Galicyi, a oraz główn 

wodzący wojskami w Galicyi stojącemi, przybył t 
czoraj wieczorem z Wiednia i stanął w hotelu Dre 
deńskim. Dziś zrana odbył przegląd wojsk rozsta-. 
wionych na rynku , a następnie przyjmował urzędni- 
ków sobie przedstawianych i miał zwiedzić bióra tu- 
tejszych władz. Jutro przedpoładniowym pociągiem ođ- 
jeżdża do Lwowa. 
| — Rada Nadzorcza Towarzystwa wzsjemnych ubez: 
pieczeń od ognia i gradu w Krakowie na posiedzeniu 
dnis 25 listopada odbytem, w miejsce $. p. Edwarda 

densza Bielińskiego zamianowała hr. Jana Załuskie- 
ga, dotychczasowego zastępcę Dyrektora, pełnomocni 
kiem Dyrekcyi tegoź Towarzystwa we Lwowie. 

|— Stósownie do zawiadomienia Komisyi namiestni- 
czej w Krakowie z d. 18 listopada, Rząd namiestni 
czy galicyjski postanowieniem prezydyalnem z d. 15 
t. m. udzielił X. Janowi Bożemu przełożonemu zakła- 
da wychowania chłopców opuszczonych pod wezwa- 
niem S Józefa, istniejącemu w Krakowie na Piasku 
przy ulicy Karmelickiej, pod L. 141, pozwolenle na 
zbieranie składek na przeciąg pół roku w całej Gali- 
cyl i w Krakowie celem powiększenia domu na za- 

ad pomieniony służącego. Zakład ten umieszczony 

domu niegdyś Melsza; dziś własnym, winien był 
oczątek swój $. p. Piotrowi Michałowskiemu, a po 
jmierci tego czcigodnego męża miał do walczenia z 
wielu trudnościami i przeszkodami a oraz z brakiem 
wszelkiego zasiłku. Od objęcia go w zarząd prez X. 
Jana Bożego ze zgromadzenia Józefitów, nrzeczywist- 
nia on naprawdę myśl założyciela swego zarówno pod 
względem dobroczynnym jak i wychowawczym. Utrzy- 
muje bowiem kilkudziesięciu ubogich chłopców , kształcąc 
ich w gospodaratwie rolnem i ogrodnictwie, aby do- 
szedłszy do lat, w których mogą sobie na chleb zapra- 
cować, stali się użytecznymi członkami spółeczeństwa. 
Wychowani w bogobojności, karności i pracy, mogą 
dostarcz«6 dla gospodarstwa wiejskiego uczciwych sług, 
pracowitych i obeznanych z zawodem swoim, Zakład 
ten rozszerzył się znacznie w ostatnich czasach i na 
pomieszczenie jego potrzeba było dostawić nowe bu- 
dynki, |tóre X. Jan uskutecznił częścią z dochodów 
własnych zakładu, częścią z oczekiwanej pomocy do- 
broczyńców, na którą też liczy obecnie. Na spłacenie 
roboty mulsrskiej tego domu iuż wykończonego i zs- 
jętego, potrzeba jeszcze kilku tysięcy reńskich, które 
drogą dobrowolnych datków w kraju zebrać X, Jan 
się spodziewa, licząc na miłosierdzie ludzkie. 

— We wtorek, 29go listopada, dany będzie ną 


| 


Nie zaprzeczamy też policyjnym władzom upo- 
| ważnienia do środków prewencyjnych tego rodza- 
ju, które w interesie bezpieczeństwa publicznego 
zdawały się być stósownemi. Ale o zdradzie sta- 
nu lab o przedsięwzięciu gotującem ją, mimo to 
wszystko, cO się stało przeciw rządowi rosyjskie- 
miu, nie może być mowy na tem miejscu. Taki 
prawny punkt widzenia zdegradowałby państwo 
pruskie na rosyjskiego wasala. Urzęduik pruski, 
któryby przedstawiał takie zapatrywanie, postępo- 
wałby jako urzędnik rosyjski. |. 

Pod temi puvktami widzenia charakteryzują się 
zewnętrzne czynności obżałowanych krótko: jako 
zbrojne wspomaganie powstania w Polsce rosyj- 
skiej. Wprawdzie tylko bardzo małą część świad- 

ków słuchanych w śledztwie przedwstępnem, 
przedstawiono w głównem postępowaniu. W aktach 
osobnych śledztw przedwstępnych z jakie dwa 
tysiące świadków słuchano, oskarżenie z nich te- 
raz przedstawiało mało więcej nad część dwudzie- 
stą. Ale już te ułamki dają prawie nużący i za 
wsze się powtarzający a monotonny obraz działa- 
nia, które w odmiennych okolicznościach miejsco- 
wych zmierza ku dostawie ludzi, broni i pienię- 
dzy dla powstania w Polsce rosyjskiej: przecho 
dzenie ludzi z osobną i w oddziałach, transporta 
broni, składki pieniężne składają czynność osób, 
które to same z siebie, to pod firmą komitetu jako 
komisarze różnie nazwani działają. Chociaż nie było 
można wykazać ukonstytuowania komiteta, statutów i 
posiedzeń takiego komitetu, to przecież. całość po 
większej części sprawia wrążenie umówionego u- 
działu, którego związek pomiędzy Polakami biorą- 
cemi udział powszechnie był znany, którego kroki 
pojedyncze przecież taić miano przed władzami 
pruskiemi, boć inaczej obawiać się należało nie- 
zwłocznego wkroczenia, które też zawsze następo- 
wało i w większej części przypadków obracało w 
niwecz usiłowania obżałowanych, Jedyna kwestya 
mająca znaczenie dla dowodu jest: Czy to przed- 
sięwzięcie było skierowane -przeciwko Prusom, 
przeciwko pruskiej konstytucyi włącznie territory- 
um należącego do składu państwa pruskiego ? Do- 


szej, melodramat z francnzkiego przełożony pod ty- 
tutem: Dzwonek szatański. P. Raszowski występu- 
jący dopiero w tym kursie teatralnym na naszej sce- 
nie, sprawił gra swoją w niejednej roli — podnosimy 
między innemi tylko rolę Geldhaba— przyjemność pu 
bliczności; a przy tej sposobności dodamy, że tak 
zwany benefis stanowi bardzo ważną rubrykę w pła- 
cy artysty. 

— Sprawa Dra Demme jeszcze nie skończona. Słu- 
szny był domysł nasz, że się on nie: utopił z narze- 
czoną swoją w jeziorze genewskiem. Depesza bowiem 
telegraficzna z Paryża z 27go b. m. mówi, że jak 
słychać, Demme i Flora Triimpi przybyli do Havre, 
a tameczny konsul szwajcarski żąda ich wydania. 
Dla czego? objaśni to może ta okoliczność, którą 
znajdujemy w Frankf. Post Ztg. Podczas procesu 


dochód p. Antoniego Raszowskiego, artysty sceny na- |* 
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o otrucie Triimpiego, zgłosił się jakiś Anglik do są- 
du, oznajmiając, że przed kilku laty zasięgał porady 
Dra Hermana Demmego a podczas jego odwiedzin zgi 
nął mu kosztowny pierścień brylantowy. Nie śmiąc 
posądzać lekarza, zamilczał wtedy; teraz jednak dono- 
si o tej kradzieży. Tymczasem widziano u Flory 
Triimpi pierścionek z brylantem, który dostała od 
Demmego w podarunku. Anglik nie przyznał się do 
tego pierścionka, ale się miało wykazać, że Demme 
kazał w Berlinie przerobić pierścionek i inaczej osa- 
dzić brylant. Otóż nie wiemy, czy żądanie konsula 
szwajcarskiego w Havre zostaje w styczności z tym 
pierścionkiem, czy też sprowadzone zostało tem , iż 
Demme nie zapłacił dotąd części kosztów swego pro- 
cesu, na które był skazany. 

— W ciągu 26go i 27go listopada zmieniła się 
temperatura od -+ 00,4, do —- 50,8, najniższy stan 
barometru był 324,23 o godzinie 2ej po południu 
26go, najwyższy 328*,90 o godzinie 10téj wieczór 
27g0, oba dni pochmurne przy rader słabym wietrze 
zmiennego kierunku przed południem 26go i w nocy 
z 27go na 28 deszcz, rano 28go o godzinie Gtej stan 
termometru -+ 2,0 Reaumura, barometr 330,84. 

— We wtorek dnia 29go listopada, S. Saturnina 
męczennika. 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Krakauer Ztg i Gaz. Lwowskićj. 


Zawezwania: C. k. sąd kraj, [krakowski nieo 
becnego Henryka Komara o zapłącenie sumy wekslo- 
wej 200 złr., kurator Dr Rydzowski;, zast, Dr Geis 
gler.— Sąd obw. w Przemyślu nieobecnego Wiktora 
Gumowskiego i Edwarda Rembowskiego, o sprzedaży 
przez licytacyę dóbr Sielec, term. 12 grudnia, cena 
szacunkowa 32,055 złr. 68 c. wadium 1,500.— Dy- 
rekcya Skarbowa we Lwowie o wykupnie liści tytu- 
niowych, termin od 1 grudnia do ostatniego stycznia 
1865, deklaracye na uprawę tytuniu w roku 1865 
wnosić najdalej do *końca lutego. — Sąd (kraj. kra- 
kowski nieobecnego Konstantego Macewicza o zapł. 
resztującej sumy 945 złr. z wekslu i zaintabulowanie 
jej na dobrach Glinik średni, knrator Dr Rydzowski, 
zast. Dr Rosenblatt. 

Licytacye: Magistrat krakowski o sprzedaży 
krzaków w Dąbiu, termin 12 grudnia, cena wywoła- 


k|nia 400 złr. 
CENTRERWTTONGT RTZ ZEE TERZ ZEZAT OWY PORTEODGETZWZCH 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


oQświecim 24 listopada. Ceny targowe w wal. 
austr. 


Pszenica (za mierzycę) 3:25, żyto 2:50, jęczmień 


2'10, owies 1:30, groch 4'25, bób 3:00, proso 250, 


tatarka 2:50, kukurydzą 4:25, ziemniaki 0:90, drzewo 


twarde (za siągę) 7:00, miękkie 5'10, siano (za ce- 
tnar) 1:80, słoma 0'90, konicz na paszę 1'80. 


Głogów 24go listopada. Ceny targowe w wal, 


austr. 


Pszenica (za mierzycę) 8'00, żyto 2:00, jęczmień 


1:75, owies 1:15, groch — , bób —, proso —, 
tatarka — , kukurydza — , ziemniaki 0'95, drzewo 
twarde (za siągę) 7:50, miękkie 5:50, siano (za ce- 
taar 1'15, słoma 0'75, konicz na paszę —, 


Cisza zupełna w handlu zbożowym na wszystkich 
targach zagranicznych, obroty ograniczają się li tyłka 
na zaspokojenie potrzeb dziennej konsumcyi. Zboże 
przeszłoroczne wszędzie prawie bardziej jest poszn- 
kiwane i wyżej płacone, lepsze jest bowiem i cięższe 
od: tegorocznego. 

W okowicie ożywił się cokolwiek handel na targu 
wiedeńskim. Towar gotowy płacono do 45° za stopień 
i wiadro} czyli po 90 e. garniec 320, ; 

W miesiącu paździeraiku b. r. wypalono w 159 
gorzelniach w wschodniej Galicyi 2,040,8199, czyli 
25,510 wiader okowity 80 Tr. Piwa wywarzono w 
164 browarach 31421 wiader. 

Cukrownia w Tłumaczu wyrobiła w miesibeu paż- 
dzierniku b. r. 27,200 cetnaro buraków surowych j 
1350 suszonych. W roku przeszłym w tym samym 
miesiącu wyrobiła 43,200 cet, buraków surowych. W 
tym więc roku wyrobiła buraków surowych maiej o 
16,000. suszonych zaś więcej © 13,500 cetnarów. 

W warzelniach soli w wschodniej Galicyi wyrobio- 
no w miesiącu pażdzierniku bieżącego roku 58,591 
cetnarów goli; w roku przeszłym w tymże samym 
miesiącu 59,457 cet., a zatem w roku bieżącym "tę, 


o 865 agtnarów soli. (Gaz. Lwow. 
Wiedeń 26go listopada. Targ na woły opasowe: 
s Węg; m Gal; z prow. Barom 
Przypędzono sztuk 1187 966 692 2795 


Zakupili na targowisku: rzeźnicy wiedeńscy sztuk, 1802 

"LLP n : =p zprowineyi „ 609 
Poza targowiskiem kupiono » = 
Wróciło na prowineyą > ` » 384 

Waga szacunkowa jednój sztuki wynosiłą 540 do 
650 funtów. 

Cena jednój sztuki wynosiłą 122 złr. 50 kr. do 
175 złr. — kr. w. a. 

Cena jednego cetnara mięsa wynosiła 21 gir. — 
kr. do 26 złr. 50 kr. w, a. 


Gdańsk 26 listopada Od dwóch dni silne mro- 
zy, a dzisiejszej nocy wiele spadło śniegu. 

W targach zbożowych angielskich upłyniony ty- 
dzień żadnej nie przyniósł zmiany; wszakże ceny trzy- 
mały się mocniej, a zniżone diskonto na 7%,, do- 
zwala spodziewać się większego ożywienia w ogólnym 
handlu. Dowozy krajowe były szczupłe, bo rolnicy o 
ile mogą wstrzymują się ze sprzedażą po obecnych 
niskich cenach. Z zagranicy dostarczenia także były 
mierne, a z Ameryki bagatelne. Gdyby, jak mniema- 
JĄ, dowozy amerykańskie miały ustać dla utrudnionej 
przez wojnę kultury, handel zbożowy bezwątpienia 
przeszedłby do stanowczo lepszego peryodu, bez tego 
zaś pozostanie do wiosny w stanie odrętwienia. 

We Francyi wzmocnienie cen nie utrzymało się, a 
większość targów przychodzi ze zniżeniem, 

Holandyu, Belgia, tudzież portowe place morza nie- 
mieckiego i baltyckiego w zupełnej nieczynności. 

Na naszej giełdzie także nie wiele ruchu, a noto- 
wania ostatnie pozostały bez zmiany. Na starą psze- 
nieę żądanie było lepsze. Świeża w kolorze jasna a 
ważna, po zeszłotygodniowych cenach dawała się u- 
mieszczać, słabsze gatunki tylko ze zniżeniem znajdo- 
wały kupców. ; 

Odbyt żyta zwyczajny na eksport i konsumcyą, 

Groch biały, o ilo suchy zupełnie, dosyć poszuki- 
wany, na wilgotne ziarno nie było amatorów. 

W ciągu tygodnia sprzedano: 

Pszenicy łasztów 1,000, żyta 560, grochu 25, sie- 
mienia lnianego 35, rzepaku letniego 23. 


Płacono za łaszt wagi holl. gul. prus., wagi pol. Korz. warsz. 
6 PEIS złp. gr. złp.gr" 
Pszenicy od 121—125 300—335 328—235 30 — 33 5 
126—129 350—380 337—3243 34 18 38 — 


Listopada 1864. 


41 24 
24 — 
29 11 
47 24 


dwuletniej 134—135 390—420 248-254 39 — 
Ż 120—128 210—241 226-21 21 2 
26 25 
47 5 
48 9 


Grochu 3 
Siem. lnianego — 
Rzepaku letn. 
Toruń przebyło: 
Pszenicy łasztów 174, żyta ł. 156, siemienia 21 ł. 
Wysokość wody 4 10“. 
Kursa zamian: Londyn 6 211.— Hamburg 1514 .-- 
Amsterdam 1454. 


270—294 
480 — 486 
—490 


_: Aleksander Makowski. 
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Przegląd Polityczny. 


Depesze telegraficzne. 


Berlin 26 listopada wieczór. Kreuzztg pisze: 
Rząd pruski mą mieć zamiar jako reprezentant 
księstw domagać się od Hanowera i Saksonii 
zwrota kosztów, spowodowanych przedłażeniem 
rządów. egzekucyjnych. 

Berlin 27 listop. Gazeta Spenera dowiaduje 
się, że w skutku rozkazn gabinetowago, oprócz 
że wojsko pruskie stojące w księstwach nie wró 
ci jak na teraz, inne jeszcze oddziały wojska, 
które miały się tam udać dla zastąpienia wycho- 
dzących, pójdą do księstw. 

Hanower 26 listopada. Na mocy umowy za- 
padłćj w Kiel, jeden batalion hanowerski i dwie 
kompanie saskie wejdą jutro do Rendsburga, a 
wojsko pruskie powita je z honorami wojskowemi. 
Wojsko to związkowe zajmie osobną część miasta 
niezawiśle od komendy wojsk sprzymierzonych. 

Frankfurt 26 listopada. Frankf. Post Ztg za- 
mieszcza taki telegram z Wiednia: Książę Hóben 
zołlern przywiózł Cesarzowi list króla Pruskiego, 
wyrażający nadzieję trwałego porozumienia się na 
podstawie już przyjętej. 

Altona 27 listopada. Schlesw. Holst. Ztg do- 
nosi: Tatejsza władza została urzędownie zawia- 
domioną o wstrzymaniu wojsk pruskich ztąd wy- 
chodzących , jak również, że sześć batalionów pie- 
choty, jeden pułk huzarów i sztab brygady pozo- 
staną tu aż do dalszego zarządzenia. Mówią, że 
książę Fryderyk Karol ze sztabem swoim przybę 
dzie tu dzisiaj. Żołnierze pruscy, którzy wczoraj 
wyszli ztąd do Hamburga, wrócili tu znów dzisiaj. 

Paryż 26 listopada. (N. fr. Presse.) Pełaomo- 
cnik de Clere udaje się do Berlina. Na ostatnich 
konferencyach nad traktatem handlowym oświad- 
czyła Francyś, iż ze względu na Anstryę na ża 
dne ustępstwa przystać nie może. Za Presse o- 
ogłasza list Persignego do Girardina tyczący się 
niejakich zmian w ustawach drukowycb. Tajny 
sekretarz Cesarza p. Mocquard ciężko zachorował. 
Pays poczytuje wieść o przymierzu między Me- 
ksykiem a rządem richmondzkim (konfederacyą) 
za bajeczną. 

Paryż 27 listopada. (N. f. Pr.) Projekt fiaan- 
sowy Foulda zjawi się dopiero w końcu grudnia. 
Częściowe rozbrojenie jest postanowione. 

Turyn 25 listopada. Senat uchwalił ustawę fi- 
nansową 108 głosami przeciw 27. W Izbie depu- 
towanych minister spraw wewnętrznych przedsta- 
wił projekt astawy dozwalającćj rządowi obwie - 
ścić w eałem królestwie kodeks cywilny i kodeks 
postępowania cywilnego, zaprowadzić organizacyę 
finansową, kodeksa morski i handlowy, ustawę o 
wywłaszczeniu w celach publicznego użytku, usta 
wę gminną i prowincyonałuą (powiatową), ustawę 
policyi zdrowia, ogłosić ustawę o radzie stanu. 
P. Bolazzi interpelował ministerynm z powoda od. 
dania przez rząd papieski rządowi włoskiemu 
ośmiuset więżaiów kryminalnycb. Ministrowie spraw 
wewnętrznych i zagranicznych oświadczyli, že 
krok tem zrobiony został tytałem odwetu, albo- 
wiem rząd włoski bez poprzedniego porozumienia 
się oddał w ręce rządu papieskiego trzechset zło- 
czyńców. 

[Moskwa 26 listopada. Moskauer Ztg pisze: In- 
teresa Rosyi nakazują popierać Anstryę w. kwe- 
styi weneckićj. Należy się starać o to, aby dzia- 
łalność konwencyi wrześniowćj zwrócić ku Rzy- 
mowi. Rosya nie powinna pozostawić Austryi w 
wątpliwości pod względem uczuć swoich, przez 
to przyłoży się do utrzymania pokoju. 

Londyn 25 listopada. Donoszą z Nowego Jor- 
ku pod d. 16 b. m., że nie miano tam żadpéj 
wiadomości o jenerale Sherman. Zamach skonfe- 
derowanych cheących przełamać szeregi jenerała 
Granta, został odparty. Wieść krąży, że jenerał 
Hood idzie na Chattanogę, a złączył się z nim For- 
rest. Sheridan stoi w okolicy Winchester. 

Madryt 25 listopada. Dzienniki obliczają w 
przybliżenia, że tylko ósma część wyborców zapi- 
sanych wzięła udział w wyborach. Epoca mówi, 
że od chwili jak Chili ogłosiło, że węgiel kamien- 
ny uważać będzie za kontrabaadę wojenną, Hi- 
szpania nie może poczytywać państwa tego za neu- 
tralae (w zatargach  hiszpańsko - peruwiańskich. 
Red. Cz.) 


Jeśli wierzyć można warszawskiemu doniesieniu 
azety wrocławskiej, obywatele Królestwa Polskie- 


syi. 
Bliski krewny krola pruskiego książę Hohen- 


zollera Sigmaringen, bawi w Wiedniu. Wśród je- 


go tam pobytu, wojska pruskie mające opuścić 
księstwa nadelbiańskie, a zastąpione być innemi 
do pewnego czasu, to jest aż do uregulowania sto 
sunków księstw, pozostaną tam i będą jeszcze 
wzmocnione tem wojskiem, które zastąpić je mią- 
ło. Wśród tego zaś wojsko austryackie nieprzesta- 
ło opuszezać księstw z powiotem do domu i na 
pojutrze zapowiedziano w Wiedniu przyjęcie wra- 


cających z pod Oversee zwycięzców. Nie śmiemy. 


twierdzić, aby Prusy zamierzyły bez wiedzy Au- 
stryj zwiększać wojsko okupacyjne w księstwach ; 
owszem przypuścić należy, że czynią to za wiedzą 
i wolą Austryi, i może przyjazd księcia Hohenzol 
lera do Wiednia zostaje w związku z tym. przed 
miotem. Poza okupacyą pruską księstw ukrywa 
się aneksyą. Nie wiadomo, jak dalece Austrya in- 
nemi powodować się mogąc względami, dozwo- 
liłaby Prusom rozprzestrzenić granice swoje na 
północ, lecz może nie ma o tem dziś jeszcze mowy, 
a okupacya pruską przedstawianą jest jako środek 
niedopuszczenia przewagi państw średnich i rzą- 
dów komisarzy egzekucyjoyeh. Polityka pruska 


względem księstw albo wyłącznie zwrócona jest 


przeciw małym państwom, albo zarazem przeciw 
Austryi. W pierwszym z tych przypadków Prasy 


działałyby wspólnie z Austryą , i to chyba w celach 


wspólnego eawładania całą Rzeszą niemiecką. Pru- 


sy różnemi czasy szły dwoma drogami do wynie- | 
sienia się w Niemczech: pierwsza wiodla je do 
tworzenia Ściślejszego związku państw, a grupa ta 


pod przewodnictwem pruskiem zmierzała do wy- 
kluczenia Austryi z Niemiec; druga droga, której 
p. Bismark trzymać się zdaje, prowadzi do dzie- 
lenia się z Austryą władzą w Niemczech i do zni- 
weczenia demokratycznych dążeń i objawów siły 
narodowej. Jeżeli jednak Austrya przyzwala na 
panowanie pruskie w księstwach, to chyba Prusy 
odwzajemnią się jej na innem miejscu. 

Bronią się od tego władztwa małe kraje nie- 
mieckie, i jak mówi Niirnb, Cor., umówiły się 
między sobą co do następujących punktów: 1) że 
należy egzekucyę związkową uważać jako ukoń- 
czoną, ale wojska związkowe w celu obrony inte- 
resów zakwestyonowanych, tadzież praw i obo- 
wiązków Rzeszy niemieckićj nie wprzódy wyjdą 
z księstw, dopóki sprawą sukcesyjna nie zosta- 
nie załatwioną, 3) koszta dalszego utrzymania 
wojsk związkowych mają być rozłożone między 
członków Związku, w miarę przypadających na 
każdego kwot matrykularnych; 3) jeźliby te ko 
sztą nie dały się ściągnąć i napotkały odmowę, 
kraje Średnie ponosić je będą z zastrzeżeniem 
późniejszćj likwidacyi. W obec tego mówi Kreuz- 
ztg, że Prusy zażądają w imieniu księstw zwrotu 
kosztów utrzymywania w księstwach wojska 8a- 
sko-hanowerskiego, jeżliby to pozostało po za czas 
oznaczony dla egzekuoyi. Czas ten upływa z dniem 
ratyfikacyi traktatu pokoju, a właśnie Gaz. Wie- 
deńska z niedzieli ogłasza tę ratyfikacyę podpisa- 
ną w Kopenhadze 12go a w Wiedniu i Berlinie 
l4go b. m. Od tego dnia rzeczywiście ustaje 
wszelki powód egzekucyi, a gdyby Związek nie- 
miecki chciał przedłażać pobyt wojsk swoich w 
Holsztynie, musiałby uchwalić, że wojska te mają 
bronić Holsztynu i Lauenburga przed zaborem pra- 
skim, aby je zachować dla prawego księcia, któ- 
remu przyzna się następstwo. Tu wszelako zachodzi 
ta okoliczność, że król Duński odstąpił wszystkie 
trzy księstwa Austryi i Prusom. Do Lauenburga 
nikt nie ma prawa, bo kraik ten dany był Da- 
nii w r. 1815 w zamian za inne utracone posia- 
dłości, a zatem jest on dziś niezaprzeczoną własno: 
ścią zdobywców; co do Holsztynu i Szlezwiku za- 
chodzi pytanie: czy po unieważnienia traktatu lon- 
dyńskiego z, r. 1852, odzyskuje prawo dom at- 
gystenbsyzo lab inny -nzoany za prawnie dzie- 

ziczny, lub też czy król duński miał prawo od- 
stąpić tych księstw, przestąwszy być ich panem 
wprzódy przez rozdarcietraktatów niż przez zdoby- 
cie księstw najnim. Między Holsztynem a Szlezwi- 
kiem tą znów zachodzi różnica, że Związek nie- 
miecki mógłby orzekać eo do praw tronu hol 
sztyńskiego, ale Szlezwik jako nie należący do 
Związku, niepodpada orzeczenia Bundestagu. Wsze- 
lako mniemamy, że traktaty lub prawa spadkowe 
nie ta nie pomogą; siła tylko i fakt dokonany 
rozstrzygną — i na tem budują Prusy swoje pla- 
ny okupacyjne. 

Dla zadosgyć uczynienia honorowi wojskowemu 
wyparte przez Prusaków na wiosnę Hanowerczyki 


0d Administracyi „Czasu“. 


Już wyszedł i jest do nabycia po 
cenie 25 centów Kalen- 
darz drukowany ozdobnie w 


formacie arkuszowym; za% 


KALENDARZ 
chromolitografowany 
wyszedł z pod prasy i jest do nabycia 
po cenie 50 centów. 
DIENSTE OZI POTY LEROY W A 


Ogłoszenie licytacyi. 


——— 


N. 18,859, (1531--3) 7 


Magistrat król. głównego miasta Kra- 
kowa. podaje do powszchnój wiadomo- 
śći, iż celem sprzedaży cztero-letniego 
wyrębu wikla, we własności miejskiej we 
wsi Dąbiu w pasiece rosnącego, a wro- 
ku 186%, do wycięcia przeznaczonego, 
odbędzie się w dniu 12 Grudnia 1864, w 
gmachu Magistratu w. brórze Departamen- 
tu Vgo, w godzinach kancelaryjnych do 
godziny 66j wieczór, publiczna licytacya. 

Na pierwsze wywołanie ustanawia się 
cena w kwocie 400 złr. w. a. 

Deklaracye pisemne także będą przyj- 
mowane. . 

Warunki licytacyi mogą być przejrza- 
ne w biórze Departamentu: V. 

Kraków 24 Listopada 1864. 


Ogłoszenie. 
. AUGUST THIRY, 


Fotograf w irakowie » 
ma niniejszem honor zawiadomić szano- 


wną Publiczność, iż otworzył 


Pracownią fotograficzną, 


przy ulicy Dominikańskićj pod Nr. 491. 
Fotografuje w miesiącach zimowych, 0d go- 
dziny 9téj z rana do godziny 1szćj po południu. 
Reprodykcye podług innych. obrazów usku- 
teczniają Sie jak najszybcićj po cenach naj. 


i Sasi mają wejść napowrót do Rendsburga, a| . /ańszych. (1566-2-3) 
Prusacy będą ich przyjmować z muzyką. Krok 4” "kd 

ten niema znaczenia politycznego, lecz tylko mi- 3 j i. 

itarne. Politycznie, Prusy ogaraiają zupełnie Księ-| æ Podpisana Księgarnia %4 


poleca swoje 


Bióro centralne dla Inseratów, 


średni: i oszeniach we 
eias Segere aeh mon A an- 
gielskich, holenderskich, belgijskich. 
durnskich. szwedzkich. norwegskich. 
rosyjskich. szw: ich. wrTosłuieln, 
itp. większych i mniejszych dzienni- 
kach. po cenach © ych. 

Przy większych zamówieniach odstępuje sig 
odpowiedni rabat. Przytem przesyłają się na 
każde ogłoszenie dowody. Preliminarze i wy- 
kazy gazet bezpłatnie. 

P. S. Nasz najnowszy obszerny Kata- 
log gazet syłamy za frankowanem na- 
desłaniem 12 cent. lub 3 sgr. franco. 

Adres: ; 
Jaeger’sche Buch-, Papier- et Land- 
(1493-5-.) karten- Handlung, 

Frankfurt a, M. Domplatz. 8. 


KANTOR KOMISOWY 


LUDWIKA SROCZYNSKIEGO 


przy ulicy Floryańskiéj pod L. 355 
w Krakowie, 


potrzebuje kilku dzierżaw od 


przyszłego św. Jana. 


Jednę na 5.000 zł. reńs. mnićj więcćj; dwie 
po 2.000 lub 3.000 złr.; kilka po 1.000 złr.; 
i kilka po 300, 400, 500 i 800 złr. rocz- 
nego czynszu. Dzierżawy te mogą być poło- 
żone w zachodnićj lub wschodnićj Galicyi. 
w W. Ks. Krakowskiem lub Królestwie Pol- 
skiem. Zpomiędzy pp. Dzierżawców są tacy, 
którzy są w stanie zaliczyć kilkoletni czynsze 

Chcąc zawczasu zrobić dotyczące kontrakty 
dzierżawne, i aby uniknąć, rozwlekłćj kores- 
pondencyi, uprasza Kantor rzeczony JWPP. 
Właścicieli dóbr ziemskich, mających chęć do 
wydzierżawienia takowych, o łaskawą przesył- 
kę wypisów, mianowicie zawierających : poło- 
żenie majątku, rozległość gruntów, łąk, past- 
wisk, jakość i ilość zasiewów zimowych i wio- 
śnianych, gatunek gleby, ilość kóp- krescency- 
ogólnćj, ilosć zasiewów z jednego roku, wy- 
młot tego peryodu. Prócz dochodów z ziemi, 
jakie są dochody suche? Jakie podatki w czyn- 
zu porachowane lub od tegoż strącone bg- 
są? Jak wysoki czynsz roczny? Jakie inne 
diężary winien dzierżawca ponosić? 

(1266--6)T. 


Licytacya Kortów 
i Sukna 


J 
przy ulicy Grodzkićj 


stwa. Marynarkę ich handlową najbogatszą w Niem- 
czech, biorą konsulowie pruscy pod swoją opiekę; 
w imieniu Księstw Prusy przemawiać chcą w 
Frankfurcie, w imieniu ich traktować o wypro- 
wadzenie wojsk związkowych; a oprócz tego za- 
czyna rząd pruski oswajać opinię publiczną z mo 
Żhością prżyłączeńia KSIĘSTW do Prus. Deputacya 
lanenburska była tylko próbką. Pojawiają się 
broszury, ź których e dowodzi praw domu 
Hohenzollern do Księstw. W obec tak licznie splą- 
tanych związków familijnych między panującemi 
w Europie a nadewszystko w Niemczech, nie masz 
pod. tym względem żadnej trudności, 

Co przyjażń Prus przyniesie Austryi, to wiado- 
mo już z obecnego stanu sprawy Księstw; ale 
Gaz. Moskiewska ofiaruje z drugiej strony swoje- 
go rządu usługi, jeśliby ruch włoski miał się zwró- 
cić ku Wenecyi. Przypominamy, cośmy dawniej 
powiedzieli, że w Nicei rozstrzygło się, czy 0- 
strze konwencyi włoskiej ma slę obrócić prze- 
ciw Rzymowi lub przeciw Austryi, Nie przyszło 
w Nicei do przymierza francusko-rosyjskiego; za- 
tem Rosya ofiaruje swoją przyjażń Austryi i nawet 
pomoc we Włoszech, skoroby tego zaszła potrze. 
ba. Zawiść panslawistycznej niegdyś „Gazety 
Moskiewskiej a dziś narodowej, przeciw Niemcom 
w ogóle, a przeciw Austryi w szczególe ustępuje 
dziś miejsca sympatycznym wezbraniom serca — 
a to z powodu encykliki Ojca śgo z d. 24 kwie- 
toia i odegrzania wspomnień $go przymierza. So- 
lidarność przymierza prusko- austryackiego stawio- 
na w labie wyższej przez br. porę a 
duje wyjaśnienie swoje w Moskowskich Wiedo- 
mostach. 

Dzienniki paryskie nie doszły nas dzisiaj, lubo 
listy nie chybiły. £ 

Na zebraniu w Rochdale w dniu 23 b.m. sto- 
warzyszenia reformy, Cobden miał przemowę o po- 
lityce angielskiej. Polska, Dania, Ameryka były 
przedmiotem jego rozprawy, atłem pokój, celem zaś 
reforma parlamentu. Dzisiejszy gabinet, wyznawca 
nieinterwencyi, gotuje przyszłość gabinetowi szko- 
ły manchesterskiej. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu.“ 


Petersburg 28 listopada, Dzisiejszy Inwalid 
Rosyjski ogłasza ukaz cesarski, ua mocy którego 
yszystkie klasztory katolickie męskie i żeńskie; ti= 
dace mniej nad osm członków, mają być natych- 
miast zamkniete z da braku kanonicznie prze- 
pisańej liczby członków ; podobnież temu samemu 
sowi ulegają te klasztory, których w po- 
wstaniu TE soiorn lub dowiedziony.  Członko- 
vie klasztorów zniesionycb, mogą. wstąpić do in: 
dych kłasztorów, albo otrzymają wsparcie ze skat: 
ju dowyjazdu za granicę. W końcu ukaz zawiera 
postanowienia táczące się szkół klasztornych, za 
kładów dobroczynnych, użycia skonfiskowanych 
njajątków klasztornych, | 

Berłin 28 listop. wieczór. National Zig dono- 
si: Słychać, że wyjechali stąd wczoraj nadzwy- 
czajni pełnomocnicy do, Drezna i Hanoweru, z żą- 


daniem odwołania wojska hąnowerskiego i rze s co dzień 
o z Holsztynu. Kreuzzeitung zaprzeczając telegra 
Só wiądsbókiaci w Frankfurter Post Ztg (patrz MEPrZCCI PP. : ea. 


wyżej „Frankfart*), mówi: Książe Hohenzollern 
powiózł ze sobą pismo królewskie, wyłącznie jego 
spraw się tyczące. 

Kursa: Wiedeń 28 listopada wieczór. Kolej 
północna 1892. — Akcye kredytowe 17650. — 
Losy z r. 1860 9350. — Losy z r. 1864 82:90.— 
Paryż 28 listopada. Renta przy zamknięcia 6505. 


w Krakowie pod N. 485 przy Placu Do- 
minikańskim położony, o 3ch pi 
jest za sumę as złr. wal. austr. z wol 
nej ręki do sprzedania. 

bliższych wiadomości udziela adwokat 
Kański w Krakowie. (1597-2-3) 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Ksawery Masłowski, 


4 CZAS z Wtorku 29 Listopada 1864. 
WIELKI SKŁAD O otrzymaniu z pierwszćj ręki | 5 Nadleśniczego 
7 genewskich świeżego transportu ajnowsze teorytycznie i praktycznie wykształ- 


zegarków kieszonkowych conego poszukuje się do zarządu 
K 


„rola Hartl, 
zegarmistrza w Wiedniu, 
Stadt, Gundelhof. 

Wszystkie niżej wymienione zegarki są najdo- 
kładniej zregulowane, i dla tego daje się na je- 
den rok zaręczenie, 

UE" Nieregulowane zegarki są znacznie tańsze 

Zegarki. złote, zę złota Nru 3: 


wielkie Losowanie 


pieniężne 
2 Miliónów 651.250 Marków, 


w którem tylko wygrane będą 
wyciągnięte, zaręczone przez rząd 


czarnćj, żółtćj i zielomćj 


KARAWANOWEJ HERBATY 


w gatunkach wyborowych, 


podpisany Dom Handlowy niniejszem donosząe, zawiadamia równocześnie, iż ta- 


pomieszkanie pole i akcydens. 
Starający się. o tę posadę mószą 


ieni 11 — a a : r skich i zechcą się osobiście lub franko- 
+. Cylindry zw hamkenig SE > kowa sprzedaje się u niego po cenach Fe Państwa, me T wanen liata najdalej Ido. alaa rd 
raki ademi i r = ały los orygin ańs T . : śni 
ise AC sL) od dwóch do dziesięciu złe. za funt ub. NOG RS R EŃ pap. ||duia 1864 zgłosić do Nadleśniczego 
maana pay taj. Pe wagi rosyjskiej. Pół-losu dto! dto 34 p» » » E E O n T UO aE 
Kijany A mać RK ER i PL ; ; Dwi dt 1 ż oczta Nowy-Targ. (1568-1-3) 
do ipta kie 06 7 18 — | NE” Bioracy na ra qzieSięć funtów Herbaty jednej ceny | pie crwante 25 m» » JB ao H 
a a kopertami + + «od » 19 — |otrzymuje w dodatku jeden funt z tego samego gatunku. Między 17.500 wygranemi mal 
dto lepsze z mocnemi' koper = dnją się główne wygrane po marków: 
i „ «0d „28 Dom Handl d frmą: (1394-5-6) T 
tami. ep . - » - om Handlowy po rmą: 250.000, 100.000, 50.000, 2 po 25.000, 
a e e od „ 26— b | 7 2 po 20.000, 2 po 15.000, 2 po | 
do, Ankry dla panów woj, | 22. Antoni Hoelcel w Krakowie. 12.500, 2 po 10.000, t na 1.500, ||męzkle, damskie 1 dziecinne, 
k , Savonete. - - e o . ; 0 2. , » j Paara P Fai 
dto lepsze ps mocnemi KOPE a 25 — 5 lp 1.250, 165 po 1.000; 2 po 750, ShA żak i M aeta Ji a iy osa 
- prosię ŻE JET o i X 00. 245 po 250, 10.990 po || wyrobom zagra A ema 4 
dto R ntoirs, Savonette, od » 36 u . L] 2 = 130 po 5 „p È , r ł PA 2 d 0 
Ztote Cylindry na 5 kamieni D 20 Likier ziołowy R. F. Daubitza 117 itd, itd. z m jj e A y 
o - ze złot: ag" tekarza Oaaniań: z 
dto / zegarki damskie na. 416 err pik: iągnienie zaczyna się: ; ó 
r T AAE Rp TE fs í : : KAPELUSZY i TOWARÓW z PILŚNI 
dto zegarki darako s e ZDANIE LEKARSKIE tia? Pod mojem ogólnie ulubionem we LWOWIE. 
kapalą na 8 kamieni 40—| TLikier pana Daubitza wyrabiany z części składowych roślin, wywierających na |f i w najdalszych stronach znanem H| przerobienia I odnowienia używanych przyj- 
dto damskie Savonette, na 8 żołądek i trzewy skuteczność po części wzmacniającą po części zaś wzbudzaiącą i godłem handlowem: muje i uskutecznia jak najstarannićj. 
Famien aiz a”. 49 T |rozpuszczającą, znalazłem w wielu względach bardzo odpowiednim, 5 Boskie błogosławieństwo u Cohna!“ Fabryka naprzeciw ogrodu Jezuickiego w pa- 
= > prym (Ankry) RAR pierwszym” 1zędzie stoją cierpienia żołądka, jako to brak apetytu, zaflegmienie, e: ke; tuż 18 ielki I łacu p. Wędrychowsktego. 
y męzkie, na 13 kamieni od „ 38 — | poczucie pełności lub ciśnienia, na które likier ten jest środkiem pomocnym; w dru- j$ WYP aciłem ju rary wie i los. SKA pły wlicy Krakowskiej pod L. 69m: 
dto lepsze ze złotą kapslą, od „ 46 — „A rzędzie cierpienia tfzewów, tak bardzo rozszerzone wypadki hemoroidalne ze Zamiejscowe zamówienia, z załą- (1495-8-18) T 
dto KVP WARE podwójną Sei następstwami, jako to ciągłe zatwardzenie żołądka, kolki, odymania |] czeniem wszelkiego rodzaju pieniędzy 
dto apts EETA AAA = A |utóce często sprawiają kłucie w krzyżach i piersi, oraz ból głowy, sen niespokojny |] papierowych lub marek listowych, 
60, 70, 80, 90 do. . , , „ 100 — rozstrojenie umysłu, (hypochondrya) i.t.d. przeciw tym wszystkim cierpieniom może uskuteczniam sam do najdalszych: 0- ROPIN ACY A 
dto Remontoin, Z openi 150 —. | likier pana Daubitza słusznie być polecony jako najskutecniejszy środek. kolic spiesznie i z ape; a listy ; 
'z zegarem. n t ne Berlin dnia 12 Lutego 1862 ciagnienia i wygrane pieniądze prze- j | ly FE użci 
m. Pa Bebe + 3 ga Una E E er itri składająca się z kilku karczem, częścią 
ŻA gory, ważadłowe ułómego rOl: (1379-6) r Baumann praktyczny lekarz, Neue Fridrichstrasse. |] syłam zaraz po ciągnieniu. prey oe głównym położon jeh, z do 
Bijące godziny i pólgodainy po E] Główny skład na całą Austryę: (: A, Daubitz, Wien, Herren- „Taz, Sams. Cohn; m fidir Pa AŻ r 


iny, 32 i 35, 
Bijące godziny i kwandranse po_. . 50 i 56 „ 
Co miesiąc do nakręcania Axo « 281 88 gy 

(5275-67 T > 


„EH edynię dokładną zskatastralnych 
pomiarowych operatów ułożona 
do każdego użytku administracyjnego 


przydatną 
ze-Mapa Warholi i zachodnićj 
Galicgi z Bukowina, 2e 
„ Przez kapitana Kumersberga wydana, 
jest jeszeze w ck. Archiwum map we bwo- 
wie u jeometry Schmidta, jako: tóż 
i we wszystkich księgarniach w Galicyi 
do nabycia. 
Ba Pojedynczy cały egzemplarz składają- 
cy się z 64 kat sprzedaje się w cenie 
prenumeracyjnćj po,50'złi, 50 cent. w. a. 
jedną kartę pó: 70 centi wali! hs” 
Obstałanki -z 'prowineyi: załatwiają się 
z powzięciem „poczty najaprzejmićj. 
551-2-2); 


gasse 6. 
Cena flaszki I zł. w, a. 
Upoważnione składy na prowincyi. utrzymują: $ 
w Krakowie p. Edward Fuchs, p- J. Kosz i p J. Feik — we Lwo- 
wie: p. Ad, Berliner apt.i p. Zygm, Rucker apt—w Bochni 
Jan Rosendorf;— W Białej p. I. G. Albrecht ;— w Podgórzu p. Ad. Miz 
nasówicz; _- w Rzeszowie p. Ferd. Schaitter; — w Tarnowie p. Antoni 
Beyer;—w Turce p. A, Czyrniański ; — w Zaleszczykach p. Józ. Kodrębski. 


F. BENGGEDNUH< ET SG 
we LWOWIE, w Rynku pod L, 178, 
poleca swój Skład prawdziwej chińskiej 


HERBATY, 


najlepszej jskości i po najumiar kowańszych cenach. 
(Ceny zą 1 funt w. pols.» czyli 28 łutów w. w.) 


Bankier w Hamburgu. , 


(a528-5,9YT ostatnia poczta Brzesko. (1564 


Losów kredytowych, 


Dom Handlowy. po cenie '4. złr. wraz z stęplem, 
Jan Bartl w Krakowie. 


(1608-1-3T drugi dom od pałacu JW, hr. Potockiego.) 


Bezpośrednia żegluga parowa „poeztowa między 


Herbata czarna: 


1 
€ > Nr. "FE > za aa PT PORTED ZW A p p-s 1 złr. 20 cent. podług okoliczności przytykająca do Southampton, za pomocą okrętów parowo-poczt.: 
gej a «ŁŃoachopgPRłednią o a TEET E i tpa 1 „ 60.,„. |Saxonia, i, kapit Twautmanm, 10 Grudn. Germania, kapit. Ehlers, 4;Lutego 1865 
Mojej sekretnej + _ dto nallensza AA A + 3 SC "aj Borussia, » Meier, 1 Styczn,1865 | Teutonia n Maack 4 Marca , 
wia ug OWAK a p hA ija á Cena przewoza osób :}Pierwsza kajuta tal 150, druga kajuta tal. 140, między-pokład tal. 60 
w i aS CIW ej 1 Herbata Pecco: Cena przewozu towarów: Ł. 2. 40 od beczki o 40 stopach sześćciennych hamburskich 
> j » AV, Przednia . . PZZETYA. MYUĘĘ| AETIA OTWP EH 2 „ 40 z opuszczeniem (Primage) 15%. z 
SZC z j Piseaur r yra hpn, 8 „digozośi fos siy biwo. 35), 2 g Bliższe szczegóły udziela: August Botten. następca Wm. Millera w Hamburgu. 
ZES IWe r VI rei eb użt 2 GÓRA BCE PUL T A Wdy 4 RK, BE Zupelne i ważne kontrakty przewozu zawierają umócowani Ajenci: 
b n Najlepsza |. „Zad Z RABS, 44, 1.07 WGRSLSOCYMO "e n p (889-20-) Staar 6 Gieishoferiw WIEDNIU, Kohlmarkt Nr. 20, 
K in i Prawdziwa Herbata karawanowa: 
om acy rama ioh Breed nijeti „2-02 mieset aai SER. 24 Sy ZA ą ą 
W lot s"VHL Najlepsza: 904 dido; inoia obaw oad akasti pS vs Biet —bag Ck. wył. UpBry Wili 
er ę Herbata zielona: Płyn uzdr ia ący 
Głumpowder perłowa : ; « . e Ts « «2 + 1 r datas aSa.  „ab o — A aw J 


udzielam jeszcze am jąk przedtem. 
Coś lepszego, Korzystniejszego 
i rzeczy wiet ego w 
nie istnieje, | | 

Bliższe szczegóły, jakoto "warunki, itp. 


; í zapytama” pise ję 1 funt 
listownie, na % h pn Krey ibd jezyku | tów naraz, dodaję 1 


(Restitutionsflnid) 
dla KONI, 


ać w Korneuburgu, 
przez Jego ck. Mość Cesarzą Franciszka Józefa H. w całem 
stryackiem Państwie, po poprzedniem praktycznem: użyciu. i sypróbowaniu przez 


Głó Skład | 


chińskiej, Pecco i prawdziwej rossyjskiej, 
dziłem świeżo i polecam  szczegółnie wszelkie gatunki tego 'swieżego 
| Z aidon WARIAŚ s | ijadatwona - odaga 
; Id, Particńlier" || Ponieważ jak Wiadomo „od: przechowania herbaty wiele zawisło, 

eag e a d. Elbe.* >" i tależąe koko innych 7 Ae dig delikatną woń i smaku traci, 
Przestroga, Ostrzega rg Joz oait i ! urządziłem w nowym sklepie 

wit; k F l ; i (AWR l 
P pem, patan praelrgcaniä tini osobny lokal, aby berbatę od wpł ywu niezgodnych 
trygi ze strony moich nieprzyjaciół też | wyziewów ochronić. 
baka |? giyż paon PTT arai Mos | Tsęv 'szęlkie gatunki herbaty będę jak dotąd tak i nadal 
ra g Ż oDl > ui CAR H ; ` } 4 Sr sa si 
których" zagrańeznych loteryj niejakie * tylko w jak najce ch gatunkach 
wykrycia i wyjaśnienia, jako też, że sprowadzał i po najumiarkowańszych cenach przedawał. 
gry | Fryderyk Schubuth we Lwowie, 
(1603-1-3)T, u ejj w rynku>pod liczbą 164, 
" 1 funt, po złp, r 2PX 60, złr, 2, złr. 214, 3, 4, 5, 6, 8. 


skim medalem z r. L862 — w masztarniach „JM. 


zapominać, w 

A or Cena flaszki 1 złr. 40 cent. w. a. 

Mnićj jak 2 flaszęk nie może być rozsyłąne, — za opakowanie liczy się 30 cent. w. 
Prawdziwy utrzymują: 


i p. Józef Jahn, — w WARSZAWIE 
Jakób Pick, 

w Radzichowie p. Jaśkiewicz. 

w Rzeszowie p, Schattter i Spółka. 
w Sanoku p. J. Jaklitsch, 

w Smolnicy p. F. Wimmer. 

w Tarnopola p. A. Morawelz, 

w "Tarnowie p. J. Jahn. 

p. J. Kodrębski. 


cy.p. Ikirchmayera 


w Białej p. J. Keller. 
w Brzeżanach p. Margulies. 
» p: J. Fadenhecht. 
w Leżajsku p. J. Maresch. 
w. Oświęcimie p. St. Dołkowski, 
w Przemyślu p. F. Gajdeczka t Syn. 
w Zaleszczykach 


kie tabelaryczne i zabobonne metody 
BTY całkiein i zupełnie odrzucam. 


= a PEJIŚBE JAN „DE 
p "NN w Z 


14.704 pol. morgów w Kongresówce 
gubernii Radomskićj położonego z rocz- 
nay peasyją 500 do 600 rubli, przy czem 


wić którymkolwiek z językow słowiań- 


sza: wiadomość nu właściciela w Dembnie, 


których ciągnienie odbędzie się dnia 2 Stycznia 1865 r., sprzedaje podpisany 


Kantor w Rynku głównym pod L. 23 (w domu p barona Milieskiego; 


Hambursko - ameryk. Towarz. akcyjne parowój żeglugi pocztowój 


Hamburgiem i Nowym Jorkiem, 


soką ck, austryacką władzę sanitarną zaszczycony wyłącznym przywilejem i londyn- 
ińrólowćj Angiel- 
skićj i JM. Króla Pruskiego — jak to dowodzą. chlubne uznania wyrabiają- 
cemu ten płyn przez dotyczące urzęda masztalerskie przesłane — oraz w ck. armii, 
a nawet w obozie'w Jutlandyi z jak najlepszyjgn skutkiem używany, 
utrzymuje konia nawet przy najwiekszem natężeniu do pó- 
żnćj starości wytrwałym i rażźnym i służy szczególnie do wzimo- 
enienia przed, a do powrócenia sit po większych trudach; 

(1214.9-13) T| Wrocławia, co się przy bezpośredniem 
zamówieniu we fabryce, nie dzieje, Ka- 
talogi przesyłają się na żądanie be z= 
płatnie. 


Kobieta 


poszukuje umieszczenia od Nowego Roku 
przy jakićjbądź sprzedaży w mieście, a na 
to mogąca złożyć zapewnienie, jeżeliby 
tego wymagała okoliczność. 


SG w KRAKOWIE p. M. JAWORNICKI, w Rynku gł. w kamieni- 


lasu 


mó- 


2-3) 


Franciszka Jana Kwizdy 


au- 
Wwy- 


a. 


pan 


= Polskie 
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Nakładem i czcionkami Drukarni nCZASUŁ p, Kirchmayera. 


przedmiotów zupełnie no- 


poleca przy zbliżających się Świętach po 


(1601-3-15)T Karol Neumann 
we Lwowie, plac Ferdynanda Nr. 3611 


materyałów aptecznych pp, Galle i Mrozo- 
wskiego; — w aptekach pp. Chrościckiego 
w Wilnie; Rukera we Lwowie; Brunona 
Miczyńskiego w Krakowie. 


białe i czerwone, w gatunkach wybornych, 
lekkie i cięższe, butelka od 50 cent. do 
2'/, złr. wal. aust; również wszelkie ga- 
tunki wim 
skich, Francuzkich i Szampań- 
skich, poleca po cenach najtańszych. 


(1546-2-6)T 


EN . . y 
Sprzedaż Buchajów, 
We Wzdowie, obwodzie Sanockim, majęt- 
ności Wgo Teofila Ostaszewskiego,ljest z 
przyczyny nadzwyżkij w inwentarzu do 
sprzedania 12 Buchajów dwuletnich, rasy 
szwajcarskićj i holenderskiej, na wybór po 
cenie 100 złr. w. a. która to cena do no- 
wego roku 1865 powiększoną nie będzie. 
Takie Buchaje sdrzedawano dawniej po 
cenie 200 złr. do 500 złr. w. a. 
Porozumieć się można listownie pod adre- 
są: Wzdów, poczta Zarszyn. (1553-2-3) 


Aptekarza na ulicy St. Quentin N, 22 w Paryżu 


demię medyczną, nagrodzone zostało złotym me- 
dalem przez szpitale paryzkie. W szpitalach lon- 
dyńskich również przyjętem zostało. Jest to je- 
dyna preparacya, mająca powierzchowność nie- 
zdradzającą tajemnicy, preyjonina dlą smaku i ła- 
twa do zażycia. W sześ j 

Żżączki i wszelkie słabości zaraźliwe. 


go,— w Warszawie: up. Galle, — ji w Wil. |P*% 
nie u p. Chrościekiego. 


maszyny parowe i maszy= 


ze znanćj fabryki p. J. D. Garett 


przytem nadmienia, że jako Ajent tćj fir- 
my dostawia wszystkie maszyny franco do |zaszczyt uwiadomić  szanowną Publicze 


„Czasu. 


* 


Mydło Weneckie, | | Pawowetnae 


tem do Królestwa Polskiego 


z najlepszćj oliwy do potraw wyrobione, |i do Rosyi mieszkańców Galicyi podej- 
najlepszy środek skórę konserwujący, lę-|muję się jak dotąd tak i nadal 
pszy nad zwykłe mydła toaletowe, któ-|wyjednania 

re mnićj lub więcćj ostrości w- sobie 
zawierają, poleca funt wiedeński po 70 
centów w. a. ` 


Wizy Paszportowe 


(isai Fifi stósownie do obecnie obowięzującyc 
©. T. Winckler. |PrZePisów w jeneralnym Konsulacie ro- 
we Lwowie Nr. 78 miasto, |Syjskim w Brodach.—Odsyłahc osobom 
z prowincyi wizowane paszpota, koszta 


Mój najobficićj zaopatrzony Skład |Wizy dla ułatwienia pobieam pocztą 


Zabawek dla dzieci | **" Gronryk Sobtik 


oraz rozmaitych dotyczących utrzymujący handel galanteryjny i norymberski 
w Krakowie. (1312--5T] 


Dwa Konie 


kareciane ośmnastéj miary. z uprzęgiem 
angielskim ; 


Dwie Krowy 


prawdziwe holenderskie cielre i dojne; 


Jedna jałowieca 
na ocieleniu czystej krwi holezderskiej w 
kraju zrodzona— są do sprzedania. 
Bliższą wiadomość powziąść można w. ka- 
mienicy pod Nr. 101 przy ulisy Grodz- 
kićj, u Franciszka, Murgrabieg ienicy 
(1475-2-3)T 


Wiadomość dla Lekarzy. 
Syrop Dra Forget. 


667- 4) 


wego rodzaju, 


cenach najtańszych 


8: u; 
r 


lom kata- 
om, kokluszewi, 

wej irytacyi naczyń płucowych i wszelkim 
cierpieniom Aaa a Lekarze baryzcy z9- 
wsze z pomyślnym skutkiem go przepisują. Ły- 
żeczka od ka 


jest dostateczną. . Dostać można 
w Paryżu u Dra. Chąble, ulica Vivienne, 36; 
w Krakowie u pana no kiego, 
w Warszawie w składzie materyałów apte- 
cznych p. Galle; we Zwowie u'p. Rukera. — 
z OO 


Do sprzedania 


z-wolnćj ręki są: 


1. Dobra Wadowice górne, poło- 
żone w powiecie Zassowskim, dwie 
mile od kolei żelaznćj od stacyi Czar- 
ną, milą od Radomyśla, .obejmujace 
460 morgów 869 sążni. przestrzeni, 
w glebie dobrćj, posiadające budynki 
mieszkalne i gospodarcze w dobrym 
stanie. 

2. Realność w Tarnowie na Stru- 
sinie położona, składająca się z jed- 
no-piętrowćj kamienicy, domu muro- 
wanego, stajen, stodół, ogrodu, €e- 
gielni, karczmy i 36 morgów gruntu 
w najlepszćj glebie. 

3. Lasu jodłowego 133 morg. kwa- 
dratowych wraz z gruntem, położone 
w dobrach Brzozowa, miła od Du- 
najca, w. bok miasta Zakluczyna — 
mające hipotekę w tabuli krajowćj. 

Bliższćj wiądomości zasiągnąć można u 4- 
dwokata Kaczkowskiego w Tarnowie. 
(1540--3) 


Pate et Sirop de Nafé de Delangrenir, 


Są to cukierki z owocu pochodzącego z Ara- 
bii. Profesorowie lekarskiego wydziału w Pary- 
żu, jak również 5ċġiu lekarzy szpitali paryzki 
mieli sposobność uznania w praktyce skuteczniej- 
sze ich działanie nad wszelkie inne środki uży- 
wane przeciw katarom, zapaleniu ATA 
ie, kokluszom ù zadraźnieniu w piersiach, 


RACAROUT z Arabii. 


ny kóz a A iake T 


(878-14-) 


Wina Węgierskie 


Reńskich, Hiszpan- 


O. T. Winckler 
we Lwowie masto Nr. 28, 


22 LATA POWODZENIA 
GOPAHINE MÓGE p. JOZEAU, 


Lekarstwo to potwierdzone przez cesarską aką- 


dni najdłużej leczy rze- 


Skład w Krakowie u p. Brunona Miczyńskie- 
(871-23-) 


R. Mac-Andrew, 


'Tauenzienstrasse N. 6 


" W WROCŁAWIU, 


poleca 


Akar 
Prawdziwe Racahout, Syrop È Cukier- 
ki DBelangrenićr sprzedają się w Paryżu 


TEREE pó? 
Julian Pieracki, 
były Restaurator w: Hotelu Rosyjskim, ma 


ny do młócenia 


w Buckau przy Magdeburgu, 


ność, iż. objął 


RESTAURACYE 
w Hotelu Angiels 


przy ulicy Karola Ludwika niż- 
szćj przy rogu ulicy Jezuickićj 
we LWOWIE. 
Przyjmuje większe zamówienia, jako to 
na Śniadania, Obiady 
i Kolacye. 


(1527-3,T 


niemłoda, ale w sile wie- 
ku zostająca, bezdzietna, 


Bliższa wiadomość w= Administracyi 
(1559-7-6) 


l 


(1378-6 


żądają| płacą es 
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„gyjArszaw=wi jed a |79 75 |79 25 Zarea: 10. :80 rano; 8. 30 wieczór == do Wieliczki 
cyo Koler Żel, z Wiednia do Krakowa 7. 15 rano; 8. 30 wieczór. 
warsz- bydg. - » 86 50 |86 25 z Ostrazój JÜ a 11. rano. | 
SIĘ. ; |. |z Granicy do Szczakowy 2. 15 ołudniu. 
Wrocław .26 listop, | P yA do Granicy 8. 10 eir, 
Banknoty austr. . , 8614| 8657 | ze Lwowa do Krakowa 5. 10 rano; 5, 20 więczór. 
Koy aina 767 di z Przemyśla do Krakowa 9. rano. 
* A Ti ci bd $ Przychodzą; 
P . List. zast, 4° z Í 
ae m = AA R a) o ij b, mema, 9. 45 rano; gs 45 tek» As 
bligi kolei krak.- a rocławia arzs. 0 zinie 9. 45 rano 
PASI, kolei krak sp. oT iyi The 06,97 wieczóć =} 2 Ostrattij (BORA a n 
Paryż 26 listop. berg) ae gr zem jóge joa sze. = a 2.54 
~ po połud. — 6.15 rano; == - aczki wieczór. 
Poza a ae h ela | O ostat Krakowa 8. 32 imu; 3 40 wieczór. 
Londyn 2% listop. ——m 
Konsole « «+ 1.1: 895 
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